
W. Brytania wyciąga rękę po

pryma! nad Europa
dtcwalnajjiM szczagóty codziennych tajnych 

rozmów anglo-amerykańskich w Waszyngtonie
Rewelacyjne szczegóły tajnych rozmów między brytyjskim ministerstwem spraw zagranicznych a de­

partamentem stanu w Waszyngtonie, których celem jest podporządkowanie Europy — Wielkiej Brytanii 
przy poparciu i za zgodą Stanów Zjednoczonych, podał wczoraj waszyngtoński korespondent „New 
York Journal American44.

Według wiadomości korespondenta, od dłuższego czasu trwają co­
dzienne tajne narady przedstawicieli Foreign Office z departamentem 
stanu USA. Celem tych rokowań jest zawarcie traktatu, na podstawie 
którego W. Brytania za zgodą Stanów Zjednoczonych i przy ich po­
parciu wojskowym, panowałaby nad Europą. Przy pomocy tego trak­
tatu W. Brytania stara się o zapewnienie sobie roli „najwyższego dy­
rektora „pomocy" amerykańskiej".

W tym celu prowadzone są o- 
becnie rozmowy z Kanadą w spra­
wie zawarcia sojuszu wojskowego 
i gospodarczego, który byłby uzu­
pełnieniem podobnego sojuszu i ze 
Stanami Zjednoczonymi. Rokowa­
nia te mają być prowadzone do 
sfinalizowania traktatu całkowicie 
poufnie. Dopiero gdy traktat bę­
dzie gotowy, oba państwa ogłoszą 
go i wezwą wszystkie kraje- znaj­
dujące się w ramach planu Mar­
shalla, do przyłączenia się do niego.

Korespondent podkreśla, że roko­
wania rozpoczęły się na osobistą pro­
śbę min. Bevina wystosowaną do 
ministra Marshalla przed 3 miesią­
cami. 
W kołach waszyngtońskich oczekuje 

się, że konferencja trzech ministrów 
spraw zagranicznych, która ma się od­
być w Waszyngtonie, będzie omawiała 
m. in. sprawę traktatu.*

Korespondent „United Press44

Henderson 

ambasadorem USA 
w Hiszpanii ?1

Waszyngtoński korespondent dzien­
nika „P. M." donosi, iż prezydent Tru- 
man mianować miał podobno Loya 
Hendersona, dyrektora Departamentu 
Środkowego Wschodu w ministerstwie 
spraw zagranicznych — ambasadorem 
amerykańskim w Madrycie. Henderson 
znany jest, ze swoich sympatii profran- 
kistowskich.

Gdyby wiadomość* powyższa znalazła 
potwierdzenia, świadczyłaby o zupełnym 
nieliczeniu sie Stanów Zjednoczonych z 
zaleceniami Zgromadzenia Generalnego 
ONZ, które w swoim czasie wezwało 
wszystkie państwa do odwołania swych 
ambasadorów z Madrytu. Jedynymi pań­
stwami. które nie zastosowały się do 
tej rezolucji są Argentyna i republika 
dominikańska. (PAP)

Kolonie eurogeisme na Pfflin zacwniel 
to „groźba dla pokoju i bezpieczeństwa

Oficjalna wiry ta 
Mml ffliu MjiWw 

u prez. Trumana
Wczoraj w sobotę wyjechał do 

Stanów Zjednoczonych regent Bel­
gii _ Karol V — w towarzystwie 
premiera Spaaka oraz kilku mini­
strów. Delegacja belgijska udaje 
się do USA z oficjalną wizytą na 
zaproszenie prezydenta Trumana.

My układ hanMo-żegiarshi
między ZSRR i Bułgarią

Toczące się od pewnego czasu per­
traktacje między Ministerstwem Han­
dlu Zagranicznego ZSRR i bułgarską 
delegacją handlową zakończyły się w 
dniu 1 bm. podpisaniem układu o wy­
mianie handlowej i żegludze oraz po­
rozumieniem o wzajemnych dostawach 
towarów na rok 1948. Układ przewi­
duje zastosowanie klauzuli najwyższe­
go uprzywilejowania w stosunkach 
między obu krajami.

podkreśla, że w kołach waszyng­
tońskich uważa się wiadomość tę za 
całkowicie prawdopodobną. Wska­
zuje się tu na fakt, że min. Bevin 
zawsze starał się o uzyskanie u- 
przywilejowanej pozycji w zespole 
państw europejskich, korzystają­
cych z „pomocy44 amerykańskiej. 
Podkreśla się, że po mowie har- 
yardzkiej Marshalla, inicjatywę w 
sprawie „planu Marshalla44 objął 
natychmiast Bevin, spodziewając 
się otrzymać największą część „po­
mocy44. (API)

Zdrada interesów Francji
Rząd Schumana akceptuje utworzenie państwa zachodnio - niemieckiego

Prasa Nowego Jorku donosi, że Stany Zjednoczone przedłożyły 
Wielkiej Brytanii i Francji plan utworzenia państwa zachodnio - nie­
mieckiego. Plan ten, którego autorem ma być gen. Clay i jego dorad­
ca polityczny — ambasador Murphy opracowany został w Berlinie 
przy współudziale przedstawicieli Francji i Anglii.

Plan ten przewiduje m. in.:
1) Przeprowadzenie w Niemczech 

wyborów do parlamentu;
2) Mianowanie przez parlament Rzą­

du Niemiec Zachodnich;
3) Powołanie w późniejszym termi­

nie Zgromadzenia Konstytucyjnego dla 
opracowania i uchwalenia Konstytucji.

Wiadomość powyższa zdaje się po­
twierdzać wczorajszą wizytą ambasa­
dora francuskiego Henri Bonneta u 
podsekretarza stanu Roberta Lovetta, 
w czasie której omówiono problemy 
niemieckie i uzgodniono zwołanie do 
Londynu w końcu bm. konferencji 
trzech mocarstw dla „ostatecznego 
rozwiązania spraw niemieckich.

Według informacji pochodzących 
ze źródeł miarodajnych, rząd fran-

Na konferencji panamerykańskiej w 
Bogocie powołano do życia komisję, 
która ma się zająć rozważaniem pro­
blemu kolonii państw europejskich na 
półkuli zachodniej. W skład komisu 
we6zli przedstawiciele 14 państw: Ar­
gentyny, Boliwii, Brazylii, Kolumbii, 
Chile, USA, Guatemalii, Hondurasu, 
Nacaragui, Paragwaju, Domingo, Urug­
waju, Wenezueli i Meksyku.

Komisja rozpatrzyć ma 2 rezolucje, 
rezolucja stwierdza, że kolonie państw 
zgłoszone przez Guatemalę. Pierwsza 
europejskich tna półkuli zachodniej 
„stanowią gro^sę dla pokoju i bezpie­
czeństwa republik amerykańskich, nie 
dającą się pogodzić z ideałami Amery­
ki. Jedność kontynentu amerykańskie 
gO _1 głosi rezolucja — jest podstawo­
wym warunkiem zagwarantowania pół­
kuli zachodniej bezpieczeństwa i ko 
rzyści płynących z pokoju wolności

Druga rezolucja domaga się powoła 
nia specjalnej podkomisji która zajęła­
by się zbadaniem prawnych aspektów 
zagadnienia kolonii europejskich w A 
meryce oraz „praktycznych sposobów 
wprowadzenia w życie pierwszej rezo­
lucji". (PAP)

W Poznaniu obraduje
Zarząd Główny

Zw. Zaw. Dziennikarzy R. P.
W sali Odrodzenia Starego 

Ratusza rozpoczynają się w dniu 
dzisiejszym obrady Zarządu 
Głównego Związku Dziennika­
rzy R. P. Zjazd ma charakter 
ściśle roboczy, jednakże dzien­
nikarze przybyli do Poznania 
z różnych stron Polski znajdą 
chwilę czasu, by zapoznać się 
z postępem prac nad odbudową 
naszego miasta.

Witamy serdecznie przyby­
łych Kolegów i życzymy jak 
najpomyślniejszego wyniku o- 
bradi

cuski wyraził już zasadniczo zgo­
dę na amerykański plan utworze­
nia państwa zachodnio-niemieckie- 
go w zamian za trzeciorzędne u- 
stępstwa natury formalnej, z któ­
rych pomocą Schuman i Bidault 
zmierzają chociażby w pewnym 
stopniu uspokoić francuską opinię 
publiczną. Przypuszcza się, że na

Skandynawia nie chce być 
amerykańskim żandarmem 

Europy
Dziennik fiński „Nv Tid" zamieszcza 

artykuł pod tyt.: „Czego Ameryka chce 
od krajów skandynawskich". Autor 
stwierdza, że Stany Zjednoczone od 
wielu lat zmierzają do przekształcenia 
Skandynawii w wysuniętą bazę stra­
tegiczną w północnej Europie. Tego 
rodzaju polityka wzmacniana w ostat­
nich czasach wzbudza specjalne zanie­
pokojenie w krajaih skandynawskich.

Dziennik wyraża nadzieję że kraje 
skandynawskie będą się kierowały 
swymi własnymi interesami, prowadząc 
politykę niezależną od Stanów Zjedno­
czonych. (API)

Sensacyjny proces

o kradzież 
w Bydgoszczy 
Władze prokuratorskie sporzą- 

rządziły akt oskarżenia przeciwko 
Henrykowi Jankowskiemu, Micha-1 
łowi Andrzejewskiemu i Sz. Paw­
lickiemu pod zarzutem kradzież.\ ; 
samolotu własności Aeroklubu byd- > 
goskiego, na którym zamierzali 
wyjechać do Włoch lub Anglii.

Jankowski był dozorcą na nocnym 
lotnisku. Uplanował on w porozumie-

Kto dąży do zadrażnienia 

w Berlinie?
Agencja ADN donosi powołując się skie zmuszone zostały odwołać wszy- 

na informacje z kół zbliżonych do rzą-. stkie pociągi wojskowe do Berlina, 
du francuskiego, że francuskie władzeI Przedstawiciel brytyjskich władz o- 
okupacyjne w Niemczech początkowo kupacyjnych oświadczył w piątek, że 
gotowe były zastosować się do zarzą-im!ędzy Berlinem a strefami zachodni- 
dzeń kontrolnych, wydanych przez wła- ™ utrzymywany jest normalny kole­
dze radzieckie. Później jednak, pod na-lj°Wy 7 ci^u ubie-
... ... t i j « 1 gtych 24 godzin do Berlina przybyło zCiskiem Waszyngtonu, władze francu-, Niem:ec Zachodnich oko}o 40 Agonów 

żywności i blisko 7 ton węgla. W dro­
dze znajduje się 5 tys. ton węgla oraz 
100 wagonów żywności.

Jak donoszą, w sobotę przybył do 
Berlina pierwszy wojskowy pociąg ame­
rykański, od czasu zamknięcia komuni­
kacji pomiędzy Berlinem a zachodnimi 
strefami okupacyjnymi 
ciąg amerykański, który 
raj do Berlina składa się 
z

mającej się odbyć $ bieżącym mie­
siącu nowej naradzie 2 mocarstw 
w Londynie, zostanie oficjalnie 
proklamowane przyłączenie fran­
cuskiej strefy okupacyjnej do Bi- 
zonii. (PAP).

hUSm i granicach „Wielkiej iransw ?
Rewelacje o tajnym porozumieniu anglosasko - arabskim

Powołując się na wiarygodne źródła 
arabskie, korespondent Agencji Tele- 
press donosi, że klauzula podpisanego 
niedawno traktatu pomiędzy "Wielką 
Brytanią i Transjordanią przewiduje 
utworzenie „Wielkiej Transjordanii". 
W skład tego nowego państwa ma 
wejść również Palestyna.

Amerykański departament 6tanu jest 
powiadomiony o tym tajnym porozu­
mieniu, co miało pozostać nie bez 
wpływu na zmianę stanowiska USA 
wobec planu podziału Palestyny.

Korespondent zaznacza, że dyplomac­
ja amerykańska wywiera silny nacisk 
na przywódców Ligi Arabskiej, ażeby 
podtrzymali oni brytyjski plan Wiel­
kiej Transjordanii. W ten bowiem spo­
sób Amerykanie mogli rozszerzać swo­
je wpływy w olbrzymim rejonie nafto-

Walka przeciw Indonezji 
lub więzienie

Holenderski sąd wojskowy ogło­
si! wyrok w procesie przeciw gru­
pie żołnierzy, którzy odmówili wy­
jazdu na teren walk w Indonezji. 
Żołnierzy skazano na kary więzie­
nia do 4 lat. (P. R.)

awionetkl
niu wyjechać zagranicę. Trójka mło­
dzieńców obeznanych z prowadze­
niem samolotu wyciągnęła o godzi­
nie 10 wieczorem z hangaru awio- 
netkę. Po zabraniu zapasu benzyny 
nróbowali kolejno wzbić się na samo-, 
locie w powietrze. Okazało się, że z 
powodu zbyt wielkiego obciążenia | 
awionetka nie mogła się wznieść w 
oowietrze. i

Zbliżający się termin sensacyjnego 
procesu o kradzież samolotu wzbudza 
w Bydgoszczy zrozumiałe zainteresowa­
nie.

Niemiec. Po- 
przybył wczo- 
2 52 wagonów

W dniu 
brytyjskiej 
Niemczech

żywnością i paliwem.
wczorajszym przybył do 
strefy okupacyjnej w 
marszałek Montgomery.

(PAP)

wym Bliskiego Wschodu bez potrzeby 
wysłania tam oddziałów wojskowych 
dla ochrony interesów amerykańskich 
koncernów naftowych. (PAP)

SADAK, turecki minister spraw za­
granicznych, przeprowadził pierwszą 
rozmowę z greckim ministrem spraw 
zagranicznych Tsaldarisem.*
10.000 ROBOTNIKÓW zakładów tek 
stylnych zastrajkowało w Bombaju, 
protestując przeciwko ostatnim are­
sztowaniom przywódców komuni­
stycznych. Policja dokonuje dalszych 
aresztowań wśród członków partii 
komunistycznej. *
37 BOJOWYCH SAMOLOTÓW ame­
rykańskich, typu „Thunderbolt",przy­
był o w czwartek na lotnisko Moli- 
kissar w ramach „pomocy" amery­
kańskiej dla Turcji. W ciągu naj­
bliższych 10 dni mają przybyć eska­
dry bombowców. *
MIĘDZY USA I MEKSYKIEM toczą 
się rokowania, w sprawie eksploato­
wania przez Amerykę meksykańskich 
złóż ropy naftowej. W rozmowach 
uczestniczą dyplomaci i wojskowi 
Stanów Zjednoczonych, z ministrem 
obrony narodowej Forrestalem na 
czele. *
DO W ARSZAWY przybędzie czecho­
słowacki minister Opieki Społecznej 
Evzen Erban dla przeprowadzenia roz­
mów w Ministerstwie Pracy i Opieki 
Społecznej i podpisania umowy o 
współpracy w dziedzinie polityki i 
administracji społecznej oraz o ubez­
pieczeniu społecznym

WE WŁOSZECH uczestnicy wiecu 
wyborczego zorganizowanego przez 
Front Ludowy, zostali napadnięci w 
pobliżu Neapolu. 9 osób odniosło 
rany a wśród nich jeden t czoło­
wych komunistów włoskich Reale, b. 
ambasador w Warszawie.



Ziarno upolitycznione
Już dość dawno rzecznicy De­

partamentu Stanu przestali ukry- 
wa.ć, iż „pomoc" amerykańska 
krajom europejskim będzie udzie­
lana za cenę wyraźnych ekwiwa­
lentów politycznych. Dotyczy to 
nie tylko wyrobów przemysłu me­
talurgicznego i maszynowego — 
dotyczy przede wszystkim arty-

Togliatti, przemawiając na jed­
nym z wieców frontu demokra­
tycznego stwierdził, że zamiast 
„pomocy" zbożowej zza Atlantyku 
należało by się zwrócić o ziarno 
do Związku Radzieckiego, który 
nie żądałby ekwiwalentów poli­
tycznych. Że jest to zgodne z 

- . .............. —prawdą — wskazuje wymiana
kulów konsumcyjnych — w pier- handlowa z Anglią, którą trudno 
wszym rzędzie zboża.

Zbożowa sytuacja na rynkach 
światowych jest pomyślna. Dobry 
stan zasiewów w Ameryce Pół­
nocnej, Australii i na rozległych 
polach uprawnych Związku Ra­
dzieckiego wpływa na obniżkę 
cen. Tak samo zapasy wielkich 
producentów, jak np. Argentyny, 
wynoszą 1350 milionów buszli. 
Pszenica spadła na giełdzie chica­
gowskiej z 250 centów na 239 cen­
tów za buszel. Należy przewidy­
wać dalszą obniżkę z racji dobrej 
prognozy zbiorów i rezultatów 
żniw w Australii, które przekro­
czyły ostatnio o około lO°/o, bijąc 
o 15 milionów buszli dotychczaso­
wy rekord z 1930 roku, oraz z ra­
cji przewidywanego zwiększenia 
produkcji w. ZSRR 20°/o z ha.

Tymczasem Departament Stanu 
używa chleba do celów politycz­
nych, ze specjalnym uwzględnie­
niem okresu przedwyborczego we 

‘Włoszech. Dostarczając zboża i 
papierosów do północnych okrę­
gów przemysłowych, liczą funk­
cjonariusze USA na zwycięstwo 
amerykańskiej partii de Gasperi. 
Ostrzegają przy tym naród włoski, 
że w razie zwycięstwa frontu de- 
mokratyczno-ludowego „pomoc" 
zostanie automatycznie cofnięta. 
W sytuacji przednówkowej, a spe­
cjalnie w warunkach narodu wło­
skiego, chleb może stać się do 
pewnego stopnią przedmiotem 
szantażu. W pojęciach ogólno­
ludzkich jednak nie- powinien nim 
jedi.ak być.

|
 7inł$l Płiniol(in5l75l“ stosuje się przy chorobach wątroby, kamieniach żółciowych, katarze żołądka i kiszek
T*»IU1CI UllUlvf%lllu4Cl uporczywych zaparciach, złej przemianie materii, artretyzmie. Sprzed, w apt. i skł. apt.

$ H. NIEMOJEWSKIEGO Łctbor. Fiziol. - Chem. ..CHOLEKNAZA" Warszawa, Mokotowska 50

Będziemy Polskę podnosić z ruin
i tworzyć dobrobyt mas ludowych

W barakach Gospody Targowej” u- 
rządzono punkt ‘rejestracy* no-kwalifi- 
kacyjny powszechnej organizacji „Służ­
ba Polsce". Urzęduje tam Komisja, któ-

zecf stu laty

GAZETA POLSkA.

za-

Wtorek, dnia 4 kwietnia
PLESZEW

Granica polska jest od dwóch dni 
mknięta, i tylko takich podróżnych jeszcze 
przepuszczają, których paszporty wizowane 
są przez posłów rosyjskich. Pruskich oby­
wateli w Polsce będących, których pasz­
porty dotychczas me wyszły, przepuszczają 
jeszcze bez owych podpisów do Prus, lecz 
nie mogą już na mocy swych paszportów 
wrócić do Polski.

Środa, dnia 5 kwietnia
POZNAŃ

Zgromadzenie (frankfurckie) oświadczyło, 
że podział Polski haniebną jest niespra­
wiedliwością! Za świętą uważa powinność 
narodu niemieckiego przyczynić się do 
przywrócenia Polsk'. Polakom do kraju 
wracającym powinny rządy dozwolić wol­
nego, bezbronnego przejścia, oraz ile moż­
ność* 1 dawać im wsparcie.

Według doniesień dziennika radziec­
kiego „Nowoje Wremia", na terenie 
Bizonii powstały nowe zrzeszenia przed­
siębiorców. W jednej tylko prowincji 
Dolnej Saksonii, której premierem jest 
znany zbrodniarz wojenny Kopf, istnie­
je 50 związków przedsiębiorców, z cen­
tralnym biurem sfer gospodarczych na 
czele. Ogółem na terenie całej Bizonii 
założono 193 związki przedsiębiorców. 
Są to zrzeszenia skupiające magnatów
i właścicieli najważniejszych gałęzi 
przemysłu ciężkiego, energetycznego i 
chemicznego.

Zrzeszenia te pozostają pod opieką 
administracji angielskiej i amerykań­
skiej. Towarzystwa te są ściśle zwią­
zane z kierownikami administracji an- 
glo-amerykań6kiej oraz kołami mono­
polistycznymi Anglii i Stanów Zjedno­
czonych.

„Koła rządowe Stanów Zjednoczo-

Jak się informujemy powołane zosta- 

tym roku pracować będzie jedna bry­
gada terenowa w ilości 1100 osób przez 
trzy turnusy nad obwałowaniem War­
ty w Koninie. Stawiający się na wez­
wanie chłopcy prześwietlani są uprzed­
nio rentgenologicznie, a następnego 
dnia stają przed Kom.sją. Będzie ich 
funkcjonować cztery, a w każdej po 
dwóch lekarzy. Na terenie Poznania 
wezwanych jest 4.800 osób. 160 ochot­
ników zgłosiło się do szkół szybowco­
wych.

Na marginesie wyjaśniamy, że ucz­
niowie szkół zawodowych i SPP nie 
podlegają obowiązkowi „Służby Pol­
sce". (1)

Również wczoraj rozpoczęła pracę 
Powiatowa Komisja Kwalif kacyjna 
„Służby Polsce". Zgromadzoną w Po­
znaniu młodzież z m. Stęszewa ; gminy 
Tarnowo Podgórne, w liczbie 117 osób, 
powitał wicestarosta Koselnik, po czym 
przemawiali: mjr Naciuk — Komendant 
Powiatowy S. P., p. Michalak — w 
imieniu organizacyj młodzieżowych o- 
raz por. Kaczmarek w imieniu Wojska 
Polskiego. Pierwszym zakwal.f kowa­
nym do „Służby Polsce” był S'anisław 
Gromada z Sadów pod Poznaniem, (c)

Wystawę „Rzemiosło i Sztuka”, zor­
ganizowaną staraniem Izby Rzemieślni­
czej w Poznaniu, zwiedziło w ciągu 
10 dni jej trwania ponad 5 000 osób. 
Pokaz ten zgromadził około 350 ekspo­
natów, dostarczonych przez 60 wy­
stawców.

Rzemieślnicy, zwłaszcza wytwórcy 
witraży, stolarze, kotlarze, rytownicy, 
złotnicy itd. poszczycić się mogli wy-

(Gazeta Polska Nr 18 z 12 kwietnia)

Do braci Rossyan!
Rossyanie. wy pobratymce nasi, jednejże 

matki Sławy synowie!... Wzywamy was do 
wolności, wzywamy was do braterstwa z 
nami Szalony despotyzm szarpie i krwawi 
wnętrza waszej ojczyzny; szalony despo­
tyzm rzucił na was całun obłędu, niewoli 
i ciemnoty... Wszak słyszycie rozlegające 
się na całą Europę jeden tylko krzyk nie­
nawiści i pogardy przeciw wam. Nie! nie 
przeciw wam Rossyanie — Was nie znają! 
Znają tylko wściekłą i szatańską władzę, 
która was gnębi...

Rossyanie! wzywamy was wspólnie razem 
do walki za wolność, za oświatę, za szczę­
ście wasze i nasze! Rzućmy w przepaść 
zapomnienia sromotne kajdany nasze, w 
przepaść zapomnienia naszą bratobójczą 
nienawiść, podajmy sobie wolne ręce, 
wznieśmy wspólnie wolne oczy ku Bogu, 
zagrzebmy na wieki w stepach Sybiru des­
potyzm azyatycki. a ludy wszystkie wy­
krzyknął z radości, wolność i szczęście! 
Miłość i oświata rozleją hojne swe dary 
po krajach naszych, i dzieci , nasze i po- 
timstwo całe błogosławić będą po wszy­
stkie wieki dzień odrodzenia Polski i 
Rossyi.

(Gazeta Polska Nr. 12 z 5 kwietnia) 

posądzić o ukryte sympatie proso- 
wieckie, zwłaszcza po ostatnim 
zarządzeniu premiera Attlee.

Zanotować należy paradoksalne 
niemal zjawisko. Rzekomo libe­
ralna gospodarka USA prowadzi 
handel według ścisłej, politycznej 
reglamentacji, a planowa, socjali­
styczna gospodarka Związku Ra­
dzieckiego uprawia normalną wy­
mianę, regulowaną nieskrępowa­
nymi, dwustronnymi traktatami. 
Oczywiście nie jest trudnym roz­
strzygnięcie, kto lepiej służy unor­
mowaniu sytuacji gospodarczej 
świata.

Dobre prognozy urodzajów od­
suwają cień światowego głodu. 
Wystarczy Europejczykom Chle­
ba, a Azjatom ryżu, bowiem zbio­
ry tego zboża dają pomyślne prze­
widywania. Szwankuje tylko dy­
strybucja. Za dostarczenie Chleba 
żądają kapitalistyczni liberałowie 
amerykańscy zmiany i przekonań 
politycznych mas ludowych kra­
jów zachodnio-europejskich. Nie 
można oczywiście stosować tych 
metod na dłuższą metę. W końcu 
bowiem zawsze przyjdzie otrzeź­
wienie i zrzucenie rzekomo 
tropijnej pomocy.

Kraje Europy wschodniej 
dują się w o wiele lepszej 
acji. Mają chleb własny, a gdyby 
ziarna potrzebowały, nie muszą 
czynić ustępstw politycznych za­
granicznym kapitalistom. Bo w 
krajach demokracji ludowej ziarno 
nie jest narzędziem polityki.

j. m. 1.

filan-

znaj- 
sytu-

rej działanie podobne jest do wojsko-1 ----- v -
wych ■ komisyj poborowych. ‘W dmujly częściowo rocznik; 1929, 30, 31. W
wczorajszym odbyła się uroczystość 
inauguracji działalności tejże Komisji.

Na małym placyku zgromadziło się 
około 450 młodych ludzi w wieku od 
16—18 roku życia, którzy otrzymali 
wezwania stawiennictwa z referatu woj­
skowego Zarządu Miejskiego. Po wcią­
gnięciu flagi państwowe1; na maszt i 
odegraniu hymnu narodowego, głos za­
brał wiceprezydent Drabowicz. „Przed 
nami leżą ogromne zadania pracy od 
podstaw. Musimy wzn eść Polskę ‘z 
ruin i zbudować dobrobyt mas ludo­
wych. Sądzę, — zwrócił się mówca do 
młodzieży — że rozumiecie sens powo­
łania Was w szeregi „Służby Polsce” 
i będziecie ochotnie spełniać nałożone 
na was obowiązki. Przemawiał także 
w imieniu MRN p. Kowaleyzski, oraz 
z ramienia młodzieżowej kom sji współ­
pracy p. H. Kaczmarek, który podkre­
ślił, że „Sejm uchwalił ustawę, abyśmy 
budowali przyszłość dla siebie i dla 
Polski. W „S. P.” będziemy nie tylko 
pracować nad dobrem Polski lecz także 
nad jednością całej młodzieży". Na­
stępnie zabrał głos Komendant Miej­
ski „S. P." mjr. Gawrycki, który przed­
stawił zasady, strukturę i cele organi­
zacji.

Zgon polskiego uczonego
Dnia 2. 4. 1948 r. zmarł niespodzie­

wanie na skutek choroby serca w 66 
roku życia prof. filozofii Uniwersytetu 
Jagiellońskiego dr Zygmunt Zawirski.

Zmarły był poprzednio w latach 
1928—1936 profesorem Uniwersytetu 
Poznańskiego, w którym to czasie uzy­
skał zaszczytne dla nauki polsk,ej wy­
różnienie, otrzymując w styczniu 1934 
roku na międzynarodowym konkursie 
filozoficznym w, Mediolanie nagrodę za 
pracę „Rozwój pojęcia czasu", uznaną 
za najlepszą spośród nadesłanych na 
ten sam temat 
całego świata.

W konkursie 
fowie Anglii, 
Francji, Indii, Luksemburgu, Niemiec 
Polski, Stanów Zjednoczonych, Szwe­
cji i Włoch.

Śmierć profesora Zawirskiego jest 
dla nauki polskiej bolesną stratą.

Pogrzeb jego odbędzie się w ponie­
działek, dnia 5 bm. w Krakowie.

36 prac naukowych z

tym brali udział filozo- 
Argentyny, Australii,

Zielona Międzynarodówka Chłopska
to przedsięwzięcie spóźnione o ćwierć wieku

Na łamach postępowego tygodnika 
amerykańskiego „The Nation" ukazał 
się artykuł bałkańskiego korespondenta 
tego pisma Constantine Poulos’a na te- 
-mat organizowanej w Stanach Zjedno­
czonych „Międzynarodówki Chłopskiej" 
pt. „Front Men for Reaction” Poniżej 
zamieszczanmy za „Robotnikiem" tłu­
maczenie fragmentów tego artykułu.

Jeszcze przed dwoma laty agenci 
amerykańskiego wywiadu przesyłali z 
Paryża do Stanów Zjednoczonych 
szczegółowo opracowane plany utwo­
rzenia antykomunistycznej „Chłopskiej 
Międzynarodówki" pod opieką i z po­
parciem Stanów Zjednoczonych. W cią­
gu ubiegłego roku plan ten wypłynął 
znowu na światło dzienne.. Teraz w 
Stanach Zjednoczonych przy pomocy 
nieogianiczonych funduszów, (których 
źródeł nie ujawnia się) ’ ożywionej 
propagandy prasowej ów plan realizuje 
się w sposób szyfeki i niepokojący.

Przybycie do USA Stanisława Miko­
łajczyka, byłego przywódcy Polskiego 
Stronnictwa Ludowego, przyśpieszyło i 
skrystalizowało ostatecznie realizację

Magnateria niemiecka organizuje się
Nowe trusty i monopole w Bizonii

il

5 tysiący osób zwiedziło
Wystawę „Rzemiosło i Sztuka"

Morderstwo rabunkowe 
w Krotoszynie

W dniu 1.4. br. o godz. 4,30 rano 
w drodze do dworca kolejowego na- 

sokim poziomem artystycznym, wyko-[padnięty został na ul. Fabrycznej eme-
nanych przez siebie okazów. Licznie 
reprezentowana była branża włókien­
nicza, a w dziale tkackim dużym .za­
interesowaniem cieszyły się artystycz­
ne makaty. Gustowną formą wyróżnia­
ła się galanteria skórzana. Wytwór­
czość rzemieślniczą na przestrzeni wie­
ków zobrazowały różne zabytki cecho­
we, skrzynie, wyroby kuto-żelazne, ce­
ramiczne, artystyczna majolika itp.

W dążeniu do podniesienia wytwór­
czości rzemieślniczej i osiągnięcia 
wyższego poziomu estetycznego wyro­
bów, organizatorzy wystawy postano­
wili podjąć prace nad opracowaniem na ranny pociąg do Poznania, (fk)

tej nowej, lecz zarazem m?cr.o już 
przestarzałej „Zielonej Międzynarodów­
ki”.

Gdy Mikołajczyk wylądował w Ame­
ryce, oczekiwał go już gotowy zespół- 
Ferenc Nagy, były przywódca węgier­
skiej Partii Drobnych Rolników, Vlatko 
Maczek, były szef chorwackiej Partii 
Chłopskiej, Milan Gavrilovic z Serb­
skiego Stronnictwa Ludowego, Georgi 
M. Dimitrov z bułgarskiego Zjednocze­
nia Ludowego (nie mylić z obecnym 
premierem Bułgarii tego samego imie­
nia i nazwiska) — i Grigoire Niculescu- 
Buzeti z rumuńskiego Narodowego 
Stronnictwa Chłopskiego. Wszyscy wy­
mienieni rezydują obecnie w Waszyn­
gtonie i ustalili wspólnie ramy nowej 
organizacji.

Nowa Międzynarodówka posiadać bę­
dzie, jak pisze nowojorski „Daily 
News" z listopada 1947 roku, „nie­
oficjalne błogosławieństwo" rządu a- 
merykańskiego. Ten sam dziennik oma­
wia szczegóły pomocy, jakiej agenci 
amerykańscy udzielają we wschodniej

czonych — pisze na zakończenie „No- 
woje Wremia" — widzą w monopolach 
niemieckich najlepszy środek dla rea­
lizacji swej ekspansji.” (P. R.)

Jak robi się wybory 
^Pracownicy

RooseveltaiWallace*a 
oskarżeni o wydanie

( * •TA'

Specjalny korespondent „Cę 
Soir“ donosi, że amerykański mi­
nister sprawiedliwości zamierza 
wytoczyć proces 6 b. współpra­
cownikom prezydenta Roosevelta, 
zatrudnionym w ministerstwach fi­
nansów i spraw zagranicznych 
oraz 12 przywódcom partii Walla- 
ce. Osoby te mają być oskarżone 
o rzekome wydanie tajemnicy 
bomby atomowej.

Zdaniem korespondenta, proces 
ten nie jest oparty ną żadnym ma­
teriale dowodowym, lecz spowodo­
wany jest chęcią skompromitowania 
postępowej części społeczeństwa 
amerykańskiego i zmniejszenia szans 
wyborczych Wallace w wyborach 
na prezydenta Stanów Zjednoczo­
nych. (P. R.)

Europie uchodźcom, ułatwiając fm 
przedostanie się do Stanów Zjednoczo­
nych.

Głównym filarem nowej organizacji 
jest Mikołajczyk. W ciągu dwóch lat 
prasa amerykańska przedstawiała go 
jako nieustraszonego „rycerza bez ska­
zy". Mikołajczyk posiada dogodną ba­
zę operacyjną w postaci Polonii Ame­
rykańskiej, najliczniejszej w Stanach 
Zjednoczonych grupy narodowościowej 
ze wschodniej Europy. Firma „Harry 
Coleman i Spółka", chicagowskie biu­
ro reklam, które przeprowadza kampa­
nię propagandową na rzecz założonego 
przez reakcyjny Kongres Polonii Ame­
rykańskiej „Komitetu Walki ze Świa­
towym Komunizmem", funkcjonuje już 
jako agent prasowy Mikołajczyka, do­
starczając prasie amerykańskiej odpo­
wiednich artykułów i wywiadów.

Jakkolwiek prawdą jest, że w czasie 
wojny Mikołajczyk reprezentował po­
glądy demokratyczne, to jednak rządem 
londyńskim kierowali starzy polscy re­
akcjoniści, z gruntu przeciwni wszel­
kim reformom społecznym i pałający 
nienawiścią do Związku Radzieckiego. 
Oni to wykorzystywali dla swoich 
własnvch celów ruch oporu w Polsce. 

> „Mikołajczvk, jako premier rządu zda­
wał sobie sprawę z sytuacji i bolał nad 
nią — jak pisał kiedyś londyński „Eco- 
nomist" — lecz nie uczynił niczego, 
aby ją zmienić”.

Ta sama historia powtórzyła się po 
powrocie Mikołajczyka do Polski. Pu­
blicznie ubolewał nad poparciem, ja­
kiego doznaje jego stronnictwo ze stro- 

' ńy skrajnej prawicy i faszystowskiego 
podziemia. Ubolewał również z powodu 
pogromu Żydów, który odbył się w 
Kielcach w lipcu 1946 roku. Prywatnie 
zaś twierdził w rozmowie z ówczesnym 
ambasadorem USA Blis6-Lane'm, że 
kardynał Hlond dobrze przysłużył się 
Polsce swym oświadczeniem zrzucają­
cym odpowiedzialność za pogrom na 
Żydów, którzy, „zajmują dzisiaj w rzą­
dzie polskim czołowe stanowiska".

Własnej tylko próżności, podsycanej 
przez ówczesnych przedstawicieli An­
glii i USA w Warszawie, oraz chęci u- 
dowodnienia, że posiada za sobą więk­
szość narodu, przypisać należy zuchwa­
łą decyzję Mikołajczyka, który odstąpił 
od tradycyjnego stanowiska Polskiego 
Stronnictwa Ludowego i wezwał chło­
pów do głosowania w referendum za 
zachowaniem „szlacheckiego" senatu. 
Tysiące wyborców chłopskich, zgorszo­
nych- i oburzonych tym oportunistycz- 
nym stanowiskiem; głosowało za znie­
sieniem senatu, Mikołajczyk stracił 
popularność i autorytet.

Pomoc Ameryki, okazana Międzyna- 
, rodówce Chłopskiej, jest o 25 lat spóź- 
, niona. W ciągu kilku lat po pierwszej 
wojnie światowej partie chłopskie Pol- 

; ski, Rumunii, Chorwacji i Bułgarii re­
prezentowały rzeczywiście siły ludo­
we. Pozbawione wszelkiej pomocy ze 
strony państw zachodnich, te chłopskie 
stronnictwa zostały brutalnie zlikwido­
wane przez wojskowe dyktatury, a gdy 
się odrodziły, zmienił się całkowicie 
ich charakter. Ich przywódcami stali się 
adwokaci, profesorowie i drobni kupcy. 
Porzucono dawne rewolucyjne hasła. 
Partie chłopskie stały się partiami bur- 
żuazyjnymi i nacjonalistycznymi. Na 
czoło partii chłopskich wybiła się 
skrajna prawica, antysemiccy nacjona­
liści, znowu podsycający nienawiść ra­
sową i podżegajapv do wojny ze 
Związkiem Radzieckim.

Towarzystwo Przyjaźnił 
Czechosłowacko-Polskiej 
powstaje w czeskim Cieszynie

Onegdaj odbyło się w Cieszynie za­
chodnim zebranie organizacyjne Towa­
rzystwa Przyjaźni Czechosłowacko- 
Polskiej. Wyłoniono komitet, w skład 
którego weszli m. in. dr Nemec, prze­
wodniczący powiatowego komitetu 
akcji, Heczko, przewodniczący Powia­
towej Rad)' Narodowej, inż. Kappel, 
prezydent miasta czeskiego Cieszyna 
i inni. (PAP)
Dar Szwajcarii dia PCK

Szwajcarski Czerwony Krzyż ofiaro­
wał Polskiemu Czerwonemu Krzyżowi 
250 protez dla dzieci kalek. Celem do­
konania pomiarów protez, do Polski 
przybędzie szwajcarska misja złożona 
z lekarzy specjalistów i techników or-, 
topedystów. (P. R.)

Z bltskdP
i z daleka

teki wzorów regionalnej sztuki stoso­
wanej. (lc)

rytowany kolejarz 62-letni Klemens 
Bartoszewski z Krotoszyna. Sprawca 
uderzył znienacka Bartoszewskiego 
kilkakrotnie tępym narzędziem rozbija­
jąc mu głowę, tak że śmierć nastąpiła 
natychmiast. Zbrodniarz zabrał swej o- 
fierze portfel z gotówką, walizkę i tekę, 
ulatniając się niepoznany.

Władze prowadzą energiczne docho­
dzenia celem wykrycia sprawcy po­
twornej zbrodni O zuchwałości bandy­
ty świadczy fakt, że zbrodni dokonał 
na ruchliwej ulicy, którą o tej porze 
przechodzą liczni podróżni' udający się

Szpieg u „Baty"
W Zakładach Fabryki Obuwia w Zlinie 

(Czechosłowacja) aresztowano Oskara 
Cermaka, który informował obcy wywiad 
o rozmiarach i planach produkcji. ■ (j)

Dni Gorki‘ego
W ZSRR obchodzono bardzo Uroczyście 

80 rocznicę urodzin wielkiego pisarza i 
bojownika idei rewolucyjnej Maksyma 
Gorki'ego. W rodzinnym mieście pisa­
rza Gorkim (dawniej Niżny Nowogorod) 
zapadła uchwała wzniesienia pomnika na 
cześć wielkiego pisarza. Dzieła Gorki'ego 
tłumaczone są na 66 języków, ich nakład 
w Zw. Radzieckim wynosi 40 milionów 
egzemplarzy. (j)

Zbiórka na hitlerowskich generałów
W Niemczech zachodnich zorganizowa­

no zbiórkę uliczną na rzecz byłych gene­
rałów hitlerowskich, obecnie znajdują­
cych się w niezbyt wygodnych warun­
kach życiowych. (j)

Zakopiański skandal Zizi Halamy
Znana tancerka warszawska Zizi 

Halama została zraniona butelką podczas 
bijatyki w nocnym lokalu zakopiańskim 
„Gong". Skandal powstał na tle zatargu 
o stolik. Po ostrej wymianie słów 
awantura zamieniła się w ogólną bijatykę. 
Poważne obrażenia odniósł towarzyszący 
tanceice p. W., znany warszawski ju­
biler. „Gong" został przez władze za- 
rucmęty. (d)

Elektryczne patefony produkcji 
krajowej

W najbliższym czasie ukażą się w 
sprzedaży patefony elektryczne państw, 
fabryki w Dzierżoniowie. Cena patefonu 
będzie wynosić około 17 ty«. zł. (j)STRONA 2 Nr 92



Dr H. ERNEST GRIFFITHS

Woju podróż po JPolsoc
Na zaproszenie ministra spraw Opieki Społecznej K. Rusinka w 

dniu 17 marca przyjechał do Polski znakomity uczony angielski 
dr Ernest Griffiths w celu wygłoszenia serii odczytów i dla oceny 
postępów, jakie zaszły od jego poprzedniej wizyty w Polsce w 
roku 1946. Dzisiaj dr Griffiths wraz ze swoją małżonką opuszcza 
Polskę na s/s „Batory". Przed wyjazdem dr Griffiths przesłał nam 
sprawozdanie ze swej podróży, zawierające szereg interesujących 
wrażeń i cennych stwierdzeń; m. in. czytamy:

■w
„Od przeszło dwóch tygodni przeby­

wamy w Polsce jako goście ministra, 
korzystając z gościnności, która może 
się zdarzyć tylko w kraju posiadają­
cym przysłowie: „Gość w dom, Bóg w 
dom".

Program mojej wizyty obejmował od­
czyty w Warszawie, Łodzi, Katowicach 
i Poznaniu; zwiedzanie szpitali w tych 
miastach, a także zwiedzanie sanato­
riów, ośrodków szkolenia inwalidów i 
pracowników społecznych oraz prote- 
zowni w Poznaniu. Następnie zwiedzi­
liśmy Kraków a Wielkanoc spędziliśmy 
w niezrównanym Zakopanem.

Gdziekolwiek jestem — wszędzie py­
tają mnie jakie zmiany zauważyłem w 
porównaniu z rokiem 1946. Przede 
wszystkim — Warszawa. Tu zaszły 
zmiany, w które bym nie uwierzył, gdy­
bym ich sam nie zaobsefwował. Przed 
niespełna dwoma laty wszystkie domy 
były w ruinach, przez ulice nie można 
się było przedostać, a grupy mężczyzn 
i kobiet pracowały gorączkowo nad o- 
czyszczeniem głównych arterii. Gość z 
zagranicy był tak przerażony ogromem 
zniszczenia, że trzeba mu było wyba­
czyć myśli o beznadziejności prac Po­
laków usiłujących wskrzesić miasto bę­
dące pustynią złożoną z rozbitych ce­
gieł i połamanych kamieni. Dzisiaj jed­
nak ten cud jest na drodze do urzeczy­
wistnienia. Wszystkie ulice 
czone, wiele zniszczonych 
zreperowano i wzniesiono 
wych. Szczególne wrażenie
mnie Nowy Świat 1 nowe gmachy mi­
nisterstw. Ale przy całym postępie od­
budowy jest oczywiste, że zachowuje 
się charakterystyczne cechy dawnej 
Warszawy.

Na wsi także widzi się różnicę. Drogi 
znacznie się poprawiły, wykorzystanie 
ziemi uprawnej wydaje się także zupeł­
ne. Pokój zapanował w kraju — na­
wet porzucono tanki i karabiny, 
nure pozostałości wojny, znikły 
nie.

Ludność Polski jest znacznie
ubrana, co specjalnie daje się zauwa­
żyć co do obuwia. Osoby, z którymi 
rozmawiałem twierdzą, że odżywiają 
się znacznie lepiej. Wreszcie zauważy­
łem w oknach wystawowych, że ceny 
bardzo spadły.

Moje ogólne wrażenie potwierdzają 
pomyślne wiadomości, które już otrzy­
małem w związku z sukcesami Polskie­
go Planu Gospodarczego.

Zasadniczym celem mojej wizyty by­
ły studia na temat rehabilitacji. 
Jest to temat wzbudzający w Polsce 
coraz większe zainteresowanie, jak 
wykazało uznanie okazywane przez słu­
chaczy moich odczytów oraz różnorod­
ne, inteligentne pytania, które mi za­
dawano.

Wydawało by sie, że rehabilitacja — 
tak jak ją rozumiemy w Anglii — win­
na być w szerszym zakresie praktyko­
wana przez Ministerstwo Pracy i Opie­
ki Społecznej, niż przez Ministerstwo 
Zdrowia — ale udział tego ostatniego 
Ministerstwa jest nieunikniony, jeśli 
weźmiemy pod uwagę poważny brak le­
karzy i lokali szpitalnych. Jednak w 
obu tych dziedzinach braki są szybko 
wyrównywane. Jak mnie poinformo­
wał minister Sztachelski, Ministerstwo 
Zdrowia wyznaczyło już specjalnego 
kierownika rehabilitacji, który będzie 
koordynował wszelkie prace w tej dzie­
dzinie i wprowadzi fizjo-terapię oraz 
terapię zajęciową w najbardziej ko­
niecznych wypadkach. Zwiedziłem sa­
natorium w Tuszynku w pobliżu Łodzi, 
które ostatnio doprowadzono 
rządku. Jestem przekonany, że 
jedno z najlepszych sanatoriów 
Leży 
dzo 
tejsi 
ale 
póki ... . .
mocy nie będą mogli wiele zdziałać 
na polu rehabilitacji licznych pacjen­
tów. Właściwa terapia zawodowh jest 
uwzględniona w nowym planie rehabi­
litacji gruźlików na terenie Łodzi i o- 
statecznie osiedle-miasteczko dla czę-

jściowych inwalidów gruźlików powsta- 
[nie w okolicy Sanatorium. Ta metoda 
postępowania przy rehabilitacji inwa­
lidów dała już w Anglii bardzo dobre 
rezultaty.

W Piekarach Śląskich zwiedziłem 
szpital chirurgiczny, przeznaczony głó­
wnie dla górników. Jest to szpital, z 
którego każde państwo mogłoby być 
dumne, a sala operacyjna, którą zwie­
dziłem, musiała być kiedyś obsługiwa­
na przez bardzo zdolnych chirurgów, tu 
jednak znowu powtarza się ta sama hi­
storia — brak lekarzy — toteż na ra­
zie nie ma mowy o rehabilitacji.

Nie wspominałem o niewidomych, 
ponieważ, jak zrozumiałem, eksport z 
Narodowego Instytutu dla Niewido­
mych w Anglii ma przybyć do Polski 
w maju w ramach programu Narodów 
Zjednoczonych.

Moja wizyta w Zakładzie Szkolenia 
Inwalidów w Poznaniu była jedną z 
najciekawszych. Wyposażenie jest tam 
wspaniałe, a kursy zapewniają dokład-

lepiej, 
jeszcze

ne przeszkolenie wszystkim swym n- 
czestnikom-inwalidom. Ja byłem spe­
cjalnie zainteresowany kursami dla in­
żynierów, których plan został zmienio­
ny i znacznie ulepszony od czasu mo­
jej ostatniej wizyty. Protezownia w 
Poznaniu jest na równie wysokim po­
ziomie. Wszelkie prace są wykonywa­
ne przez wysoko wykwalifikowanych 
rzemieślników, i w żadnym kraju nie 
można by tych prac wykonać 
Niestety brak materiału jest 
ciągle wielką przeszkodą.

Chociaż moja druga wizyta w Pol­
sce była z konieczności krótka, wi­
działem dosyć, aby zdać sobie sprawę 
z faktu, że Polska boryka się z proble­
mem rehabilitacji i jest zdecydowana 
zapewnić swoim inwalidom pełny u- 
dział w Narodowym Planie Gospodar­
czym

Inne państwa porwane przykładem 
męstwa i odwagi Polski w czasie woj­
ny oraz jej trudną pracą przy odbudo­
wie pragną przyczynić się choć w drob­
nym stopniu do rozwiązania problemów 
Polski — toteż Narody Zjednoczone 
przyznają stypendia Polakom pragną­
cym studiować zagadnienia rehabilita­
cji za granicą. Co najmniej trzy takie 
stypendia są obecnie wykorzystywane 
w Anglii.

Nie mógłbym opuścić Polski nie 
wspomniawszy o Zakopanem, tym klej­
nocie Tatr. Wiele podróżowałem po 
obu półkulach, a nigdy nie widziałem 
czegoś tak pięknego jak widok z Ka­
sprowego.

Lubuskim szlakiem (V)

są oczysz- 
budynków 

wiele no- 
zrobił na

te po- 
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do po- 
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świata, 
i bar-ono w bardzo pięknej 

zdrowej okolicy. Lekarze tam- 
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są tak przepracowani że do- 
nie otrzymają dodatkowej po-

Powszechna ankieta czytelnicza 
obejmie
pól miliona czytelników

Instytut Kulturalno-Oświatowy „Czytelnika" opracował od jesieni ub. 
roku i ogłosił w porozumieniu z Głównym Urzędem Statystycznym oraz 
za zgodą Ministerstwa Oświaty powszechną ankietę czytelniczą.

Celem powszechnej ankiety czytelniczej jest ustalenie drogą statystycz­
ną, kto w Polsce czyta książki, skąd je czerpie, jaki jest stosunek czytel­
nictwa książek do czytania dzienników i czasopism tudzież do innych 
potrzeb kulturalnych, wreszcie, jakie są najważniejsze zainteresowania, 
upodobania i potrzeby czytelnicze. Wychodząc z założenia, że upowszech­
nienie czytelnictwa nastąpi tym łatwiej, im liczniej i szczerzej wypowie­
dzą się sami czytelnicy, oparto ankietę na zasadzie, że każdy z czytelni­
ków odpowiada sam na postawione mu pytania wypełniając kwestionariusz 
ankiety.

„Czytelnik" rozsyła kwestionariusze do wszystkich znanych sobie bi­
bliotek, punktów bibliotecznych i wypożyczalni książek oraz korzysta 
z pomocy niektórych instytucji oświatowych, dzięki czemu zmniejsza się 
również koszty ankiety. Wobec małaj jeszcze ilości bibliotek wiejskich 
ankieta skierowana będzie do czytelników wiejskich ponadto za pośred­
nictwem „Rolnika Polskiego", który osiągnął nakład ponad 220.000.

Instytut Kulturalno-Oświatowy „Czytelnika" zwraca się do wszystkich 
osób czytających książki z wezwaniem, by wypełniły kwestionariusz an­
kiety przy sposobności wymiany ks ążek w bibliotece lub wypożyczalni, 
zaś w wypadku, jeśli nie są stałymi abonentami biblioteki ani wypoży­
czalni, by odwiedziły dla wypełnienia kwestionariusza najbliższą biblio­
tekę.

Powszechna ankieta czytelnicza trwać będzie do 30 czerwca br.
Zwracamy się do wszystkich władz, partii politycznych, związków za­

wodowych i organizacyj społecznych, posiadających biblioteki o popar­
cie tej ankiety. Prosimy ob. bibliotekarzy i pracowników oświatowych o 
pośredniczenie w jej przeprowadzeniu.

Staramy się o uzyskanie adresów wszystkich bibliotek, punktów biblio­
tecznych i wypożyczalni książek. O ile którakolwiek z bibliotek lub wy­
pożyczalni nie otrzyma do dnia 31 marca br. kwestionariuszy powszech­
nej ankiety czytelnictwa, prosimy, by zażądała nadesłania wprost od 
biura Badania Czytelnictwa w Łodzi, ul. Piotrkowska 96.

Wyniki ankiety zostaną opublikowane do użytku wszystkich władz, par­
tii politycznych, związków zawodowych i organizacyj społecznych, pra­
cujących nad krzewieniem czytelnictwa.

Budujemii mosty
nie tylko tilta starosty

W/r spomniałem w jednym z poprzed- 
™ nich reportaży, że w Z.elonej 

Górze — jak wszędzie na Zachodzie — 
trudno jest się dopytać o nazwy ulic 
i siedziby przedsiębiorstw i instytucji. 
Od tej zasady jest jednak wyjątek; 
każdy dzieciak w Zielonej Górze wska- 
że, gdzie się znajdują Zaodrzańsk.e Za­
kłady Budowy Mostów i Wagonów. Nic 
dziwnego. W lubuskim formacie są one 
czyjaś w rodzaju zakładów Cegielskie- 
goW Poznaniu i spora część mieszkań­
ców miasta bezpośrednio lub pośrednio 
żyje dzięki ich istnieniu. — Przed ro­
kiem 1945 Niemcy budowali tu kadłu­
by łodzi podwodnych i dopiero niedaw­
no przystąpiono do cięcia żelaznych 
cielsk, zalegających potężnych rozmia­
rów hangary d straszących widmem 
swego złowrogiego przeznaczenia. Dziś 
zmieniła się rola zakładów, zamiast de­
monowi niszczenia służą one obecnie 
najbardziej pokojowemu z celów, od­
budowie komunikacji i transportu.

Nie zwiedzić Zaodrzańskich Zakła­
dów będąc w Zielonej Górze, to nie 
przymierzając tak, jakby być w Rzymie 
i nie widzieć papieża. Analogia sięga 
zresztą dalej: i tu i tam dostać się jest 
chyba równie trudno.

Silić się na jakiś opis olbrzymiej fa­
bryki byłoby pracą syzyfową; na paro- 
kilometrowym terenie zbyt wiele znaj­
duje się najrozmaitszych hal, warszta­
tów, magazynów, suwnic (pod jedną 
omal nie wpadłem), ograniczę się więc 
do zanotowania kilku wrażeń i do 
dwóch sprostowań.

CKobteiy strasznte 
ste macza
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Jakie znów sprostowania? — zapyta 
nie bez racji czytelnik. Otóż właśnie, 
że są i to wcale nie błahe a najważ­
niejsze z nich dotyczy poznańskiej wie­
ży ratuszowej: nieprawdą jest jakoby 
wieżę ratuszową wykonała fiTma „Mo­
stostal" ze Śląska, natomiast prawdą 
jest, że cały szkielet wieży został zro­
biony w zielonogórskich Zaodrzańskich 
Zakładach; „Mostostal" przysłała jedy­
nie specjalistów do montażu w Pozna­
niu. — Drugie sprostowanie dotyczy 
konstrukcji żelaznej dla nowo budują­
cej się hali ciężkiego przemysłu na 
Targach Poznańskich. Wbrew plotce 
twierdzącej, że będzie ona gotowa do­
piero na jesieni, ~ 
pewniono mnie, 
się do Poznania 
dniach kwietnia.

Jeśli chodzi o 
sze wywarła na mnie hala budowy mo­
stów, gdzie rej wodzi stary poznański 
spec p. Kubiak. Kiedy słuchałem iego 
wyjaśnień przypomniały mi scę lata 
młodzieńcze: Ojciec mój miał, jak się 
to popularnie mówi „szplina" na temat 
wynalezienia maszyny do prania. Ko­
biety się strasznie męczą — mawiał •—

w Zielonej Górze za- 
iż konstrukcję wyśle 

już w pierwszych

wrażenia, to najwięk-

DLA KAŻDEGO COŚ MIŁEGO
ijuż wkrótce w tygodniku W4t>-59

„MAGAZYN ILUSTBOWANY"

w nichrysunkami.
> dyskusje nad 
Brała

trzeba im jakoś pomóc. Nic w końcu 
nie wymyślił ale przez długi czas cały 
dom prowadził ożywione 
planami i

Ostatni etap produkcji wagonów — 
malowanie

nujące: w czwartym etapie młodociani 
przodownicy Tadeusz Godlewski i Cze­
sław Kobot osiągnęli 340% normy.

Bujnie rozwija się współżycie załogi 
fabrycznej w godzinach poza pracą. 
Przy zakładach istnieje kółko sceniczne, 
klub szachowy i pingpongowy, chór 
męski i żeński, dwie orkiestry (dęta i 
jazzowa). Najlepsze jednak wyniki o- 
siągnięto na odcinku sportu: klub fa­
bryczny ZKS Wagmo, liczący 200 czyn­
nych członków, zdobył pierwsze miej­
sce w koszykówce na mistrzostwach 
robotniczych stowarzyszeń sportowych 
a w piłce nożnej wygrał z A-klasowym 
Fablokiem z Chrzanowa, co jest nie 
lada sukcesem.

5n o w y c li 
pawilonów
na MTP

tygodnie dzieła Poznań od o- 
II powojennych Międzynarodo-

również udział moja czteroletnia sio­
strzyczka i każdemu kto do nas przy­
chodził zaraz tłumaczyła sławę.ny wy­
nalazek: „tu się wkłada bludne, a tam 
wychodzi czy6te, śuche i wyplaśowane". 
Kropka w kropkę tak samo jest z mo­
stami. Z jednej strony wjeżdżają o- 
gromne bloki żelazne a drugą po do­
konaniu na nich szeregu operacji w 
olbrzymiej podkowie hali wychodzi go­
towy już do załadunku most. Podróż 
ta w zależności od wielkości obiektu 
trwa naturalnie parę miesięcy lub na­
wet dłużej.

Ka^bardztej, skompUkowaM 
sa chłodnia

Produkcja wagonów rozłożona je6t 
na 6zereg etapów. Nie wszystko zre­
sztą robi się na miejscu. Zestawy ko­
łowe, osie, zderzaki przychodzą gotowe 
już z hut. Wagon przejeżdża z jednej 
hali do drugiej i coraz to coś mu przy­
bywa. Tu uzupełnia się podwozie, tam 
dodaje części drewniane dalej jeszcze 
wstawia drzwi, z kolei następuje malo­
wanie itp. Szczególnie skomplikowana 
jest budowa wagonów-chłodni, obija­
nych wewnątrz blachą, wykładanych 
materiałem izolacyjnym j zaopatrzo­
nych w specjalne urządzenia chłodzące

PrzyZ Za odrzańskich Zakładach istnie­
je 3-letnia szkoła przemysłowa, gdzie 
kształci się 
wśród nich 
wałem się 
chłopcom i 
jakim zapałem frezują, toczą i piłują... 
Szkoła przygotowuje na Targi Poznań­
skie miniaturowe modele węglarki, cy­
sterny i wagonu-chłodmi.

Brak wykwalifikowanych sił facho­
wych jest wspólną bolączką przedsię­
biorstw przemysłowych w całej Polsce. 
Zaodrzańskie Zakłady starają się ulżyć 
sobie we własnym zakresie, organizu­
jąc periodycznie kursy spawaczy, ni te­
rów, maszynoznawstwa, czytanie rysun­
ków itp. Współzawodnictwo pracy 
istnieje na razie tylko wśród młodzie­
ży, przy czym wyniki 6ą nieraz impo-

ponad 200 uczniów. Jest 
43 Jugosłowian. Przypatry- 
tym zmyślnym, czarnym 

doprawdy podziw bierze, z

JComfortOkoy zakątek
W fabryce metalowej trudno doszu­

kiwać się luksusu, a przecież znalazłem 
tam taki komfortowy zakątek i to broń 
Boże nie w biurach dyrekcji, jakby ktoś 
złośliwy mógł przypuszczać, ale... w 
żłóbku. Maleństwom brak doprawdy 
chyba ptasiego mleka. Poza tym mają 
wszystko. Śliczne jasne łóżeczko, opie­
kę lekarza i wytrawnej hig enistki, 
specjalne urządzenia do przewijania, 
żłóbkowe pieluszki, kaftaniczki i ko­
szulki, zabawki, dożywienie i w ogóle 
wszystko czego dusza zapragnie. Naj­
młodsze pokolenie zielonogórzan już 
dziś żyje w dobrobycie, który gdy 
przebrniemy przez ciężki okres odbu­
dowy, powinien stać się udziałem 
wszystkich.

Jan Brzeski

Uśmiech wartości 
2.000.000 złotych 
to uśmiech Fortuny w postaci głównej 
wygranej w zbliżającym się ciągnieniu 
IV klasy 52 Loterii.

Łaknący tego uśmiechu winni zao­
patrzyć się czym prędzej w losy, bo 
ciągnienie rozpoczyna się już 8 kwiet­
nia. 4e>-67

Trzy 
twarcia 
wych Targów. Na terenie targów wre 
gorączkowa praca. W chwili obecnej 
kończy się prace „Pawilonu Rzemiosła" 
o powierzchni 2.700 m2, którego odbu­
dowę rozpoczęto w dniu 3 stycznia br. 
Jeszcze przed miesiącem na miejscu 
tym widziano'zwały gruzów a dziś pa­
wilon ten jest już całkowici0 odbudo­
wany, urządzony i pokryty dachem. 
Stało się to dzięki staraniom Związku 
Izb Rzemieślniczych, który na ten cel 
wyasygnował znaczne fundusze.

W poznańskim tempie odbudowuije 
się również tzw. „Halę Reprezentacyj­
ną" targów, którą Związek Izb Prze­
mysłowo-Handlowych w Polsce prze­
znaczył dla eksponatów firm zrzeszo­
nych w Izbach Przemysłowo-Handlo­
wych. Niedawno jeszcze przeprowadza­
no na tym terenie roboty ziemne, a 
jednak hala ta o powierzchni 2.225 ma 
będzie na nadchodzące Targi oddana 
do użytku. Będzie to jedna z najwspa­
nialszych hal targowych.

Budowa dalszych pawilonów projek­
towanych przez różne instytucje roz- 
pocznie się w najbliższych dniach. 
M. in. pobuduje dwa własne pawilony 
Centrala Tekstylna. Jeden pawilon bę­
dzie wybitnie „Pawilonem ‘Eksporto­
wym" naszego włókiennictwa, gdzie do­
konywane będą wyłącznie transakcje 
na wywóz. Drugi przeznaczony będzie 
na detaliczną sprzedaż towarów tek­
stylnych dla zwiedzającej Targi pu­
bliczności.

Do budowy własnego pawilonu ze 
szkła i żelaza, przeznaczonego na wy­
stawienie eksponatów z tej dziedziny 
przemysłu, przystąpi w najbliższych 
dniach również Dyrekcja Przemysłu 
Miejscowego. Pawilon ten będzie do 
pewnego stopnia architektoniczną *o- 
zdobą terenów targowych. Choć w 
chwili obecnej wybrano dopiero miej­
sce pod budowę pawilonu j sporządzo­
no projekty oraz ogłoszono przetarg, to 
jednak pawilon w przewidzianym ter­
minie otworzy swe gościnne podwoje 
dla publiczności. (Ic)

Marcowy zeszyt ,,Twórczości"
Ukazał się marcowy zeszyt miesięcz­

nika „Twórazość" (cena 120 zł) i przy­
nosi wspomnienie — autentyk Lucjana 
Rudnickiego „W Łodzi mieście", prze­
kład I aktu głośnej sztuk Lope de Ve- 
gi „Owcze źródło", granej przez teatr 
im. Słowackiego w Krakowie, omówie­
nie wystawy sztuki ludowej pióra T. 
Seweryna („W świątyni'), rozprawę 
A. Mikuckiej na temat czytelnictwa 
masowego oraz wspomnienie prof. J. 
Kleinera o zmarłym niedawno znako­
mitym poloniście prof. Stanisławie 
Łempickim.

W bogatym dziale recenzyj zostały . 
omówione wyczerpujące następujące 
powieści i zbiory poezji: A. Andrze­
jewski „Popiół i diament Dygat „Po­
żegnanie", Broszkiewicz „Oczekiwa­
nie", Truchanowski „Zmowa Demiur­
gów" Rymkiewioz „Z narodem", Ku­
rek „Zraniony ptak"s

Delegacja radziecka
w drodze^na Targi Poznańskie

W nocy z 6 na 7 bm. przybędzie do 
Poznania 6-osobowa delegacja z ZSRR, 
która zajmie się^ organizacją stoiska 
radzieckiego na Targach Poznańskich. 
Na czele delegacji stoi p. Tszebyszew.

W ciągu przyszłego tygodnia przy­
będą już do Poznania transporty ra­
dzieckich eksponatów łącznie ze 100- 
osobową obsługę stoisk. Jak wiadomo 
na tegorocznych Targach zajmie Zyią- 
zek Radziecki Wieżę Górnośląską oraz 
dwa namioty, (c)

Sam 902 dla kaidafo
Tak właśnie można by nazwać awlo- 

netkę (używając dawnego określenia) 
skonstruowaną przez 35-letniego cze­
skiego mechanika. Jest to bowiem ma­
szyna i nieduża i bardzo ekonomiczna. 
Zużywa tylko 7 Itr. paliwa na godzinę, 
a rozpiętość skrzydeł wynosi niewiele 
ponad 5 m. Waży ona 180 kg. Mała 
jest co prawda szybkość (130km/godz.).
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tKłodawa zagrodzi drogę z Poznania do Warszawy Planowane inwestycja
Przed narodzinami

wielkiego okręgu solno-naftowego
Mato kto wie, że w tej chwili pod małym zaniedbanym mia­

steczkiem Kłodawa leżącym na połowie drogi Poznań—Warsza­
wa, ma się urodzić dobrze zapowiadający się, bo niesłychanie 
bogaty i ważny dla gospodarki całego naszego kraju — przemysł 
solno-paftowy. Przyjechali tu niedawno geolodzy, którzy za po­
mocą świdrów wdzierają się w głąb ziemi, badają teren, mierzą 
głębokość złóż odkrytej sol: kuchennej i potasowej i — ciągle są 
niezadowoleni. Spać im nie daje — nafta!
Jesteśmy w małym gabinecie kierów-1tego pokładu zawsze znajduje 6ię źró- 

nika sekcji Północ Państwowego Przed-! dło naftowe. Tak jest w Niemczech, 
siębiorstwa Wierceń Poszukiwawczych, gdzie przy złożach soli na wielkiej pra- 

wie 3-tysięczno metrowej głębokości 
znaleziono ropę i już przed wojną wy- 

I dobywano jej więcej niż w naszym o- 
' kręgu drohobycko-kałuskim. Podobnie 
jest w radzieckim Baku w Stanach 
Zjednoczonych i innych krajach. Opie­
rając ®ię na tych doświadczeniach, szu­
kamy jej także przy naszych złożach

p. inż. Białego. Objaśnia nas, skąd tu 
pomiędzy Kutnem a Kołem znalazła się 
sól kuchenna i potasowa.

Aby zaznajomić się z historią powsta­
nia soli, musimy cofnąć się o miliony 
lat wsteaz, kiedy to niejeden ląd two­
rzył dno morza, a potem podnosił eię, 
w rozpadliskach i wgłębieniach two­
rząc słone jeziora. Na pokładzie wa­
piennym złożonym ze szczątków skoru­
piaków osadzały się złoża soli kuchen­
nej, a na niej dopiero sól potasowa. 
Na marginesie trzeba zaznaczyć, że 
sól potasowa tworzyć się może w spec­
jalnych warunkach terenowych. Toteż 
mamy wiele złóż soli kuchennej, lecz czas mieliśmy pecha. Jednak, gdy nasz 
sól potasowa należy do rzadkości. Ma-, świder zagłębi się przy słupie soli, do­
ją ją Niemcy, a przedwojenny naez --------- r‘*
Kałusa tył już na wyczerpaniu.' Prze­
kroje ostatnich wierceń dokonanych 
pod Kłodawą mówią o innej kolejności 
złóż soli, a mianowicie najbliżej po­
wierzchni ziemi znajduje się nie sól 
potasowa, ale sól kuchenna. Jest to po­
wodem zmian w układzie jakie nastą­
piły pod wpływem ciśnień zalegających

— Z całą pewnością.
Geologom trzeba wierzyć.
Wracając na dworzec kolejowy wstę­

pujemy do jednej z wież wiertniczych. 
Motor miarowo dudni, świder wdziera 
się coraz dalej w wnętrze ziemi.

Ministerstwo Przemysłu już w tym 
roku planowało uruchomienie na tych 
terenach kopalni soli potasowej, lecz 
ze względu na wiercenia poszukiwaw­
cze odłożyło na rok przyszły. Niedługo 
też znikną małe wieżyczki wiertnicze, 
a pa ich miejscu powstaną szyby ko­
palniane. Na wagony sypać się będzie 
przerobiona i przesortowana sól pota­
sowa, która podniesie wydajność na­
szego rolnictwa. Stąd także rozsyłać 
się będzie białą sól kuchenną, nieod­
zowny składnik w codziennym naszym 
pożywieniu, a może szczęśliwie znale-

solnych. Na dowód słuszności naszych1^.113 roPa naftow,a- be^enny skarb, 
twierdzeń w inowrocławskiej kopalni Jtorego mne narody cenią więcej mz 
znaleźliśmy siady ropy, która przy ana- 
lizie okazała się jakościowo lepszą od 
ropy podkarpackiej.

Nasze właśnie wiercenia mają dotrzeć 
do depresji pokładu solnego. Dotych-

staniemy naftą.
1— Czyżby?

krew, 'będzie się wlewać w cysterny. 
Pomnoży się dochód całego narodu.

A Kłodawa? Brudna, zaniedbana mie­
ścina rozprostuje swoje starcze ramio­
na — ulice, odźyje, odmłodzi się, roz­
rośnie, zatętni życiem wielkiego prze­
mysłowego miasta. Zagrodzi wtenczas 
drogę przejeżdżającym z Poznania do 
Warszawy. Józef Pieprzyk

162000000 kg mleka 
i 20000000 jaj

.nowych warstw, sói bowiem w skorupie dostarczy spółdzielnie mleczarskie Wielkopolski W 1948 Fi
ziemskiej w stosunku do innych pokła­
dów jiest miękka jak ciasto. Pod napo-; .
rem nowych tworów warstwowych jak pZy^nX . 
skamieniałych piaskowców, glin, ka- rn " 
mieni i innych, zaczęła się przeciekać 
do góry, twoąząc tzw. słr»py solne. 
Takie słupy mamy w Wieliczce, tu w 
Kłodawie, w Inowrocławiu i Wapnie. 
Sam pokład solny ciągnie się lukiem 
od Gór Świętokrzyskich poprzez Opocz­
no, Ozorków, Kłodawę, Izbicę, Inowro­
cław, Wapno i kieruje się na Ziemie 
Zachodnie.

Badania pokładów solnych na tych 
terenach już w czasie pierwszej wojny 
przeprowadzali Niemcy i Rosjanie. W 
okresie międzywojennym polski prze­
mysł naftowy i solny nie przedsiębrał 
żadnych poszukiwań. Dopiero po woj­
nie dzięki wydatnej pomocy finasowej 
państwa, można było przeprowadzić po­
szukiwawcze wiercenia. Świdry w Kło­
dawie na głębokości zaledwie kilkuset 
metrów odkryły pokłady soli kuchen­
nej a pod nią grubsze warstwy soli po­
tasowej i to pierwszorzędnej jakości. 
Zawiera ona 16—17% tlenku potasu 
(najważniejszy składnik), gdy np. zło­
ża niemieckie mają zaledwie 14%.

Jak wielkie są te złoża trudno W 
tej chwili mówić. Dotychczasowe wszy­
stkie wiercenia napotykają na czub słupa 
solnego. Sądzić jednak należy, że słup 
ten jest wielki i złoża jednej i drugiej ! 
soli są bardzo poważne.

A gdzie nafta?
Sam 6zyld kierownictwa sekcji Pół-' 

noc Państw. Przedsiębiorstwa Wierceń' 
Poszukiwawczych mówi nie o poszuki­
waniu soli — ale o. poszukiwaniach 
nafty. Tymczasem...

— Jest nafta, na pewno jest — twier­
dzi p. inż. Biały — lecz gdzie? Tego 
nie wiemy. Nafta znajduje się także 
przy Wieliczce i przy Inowrocławiu. 
Dotychczasowe wiercenia"na całej na­
szej kuli ziemskiej wykazały, że przy 
słupach solnych na głębokiej obniżce

J Na terenie Wielkopolski istniej® 1.11 
’i mleczarń spółdzielczych. 

Produkcja tych mleczarń — aczkol- 
! wiek znaczna, bo sięgająca w 1947 r. 

i 105 milionów kg mleka — nie była 
. Ijednak wyrazem możliwości wytwór­

czych głównie dlatego, że dotychcza­
sowa struktura spółdzielczości mleczar­
skiej nie zapewniała poszczególnym 
spółdzielniom warunków pracy, konie­
cznych do osiągnięcia najlepszej spra­
wności organizacyjnej, technicznej, a 
zarazem i rentowności. Dlatego w naj- 

' bliższym czasie zostanie przeprowa- 
. dzona w Wielkopolsce tzw. rejonizacja 
zakładów mleczarskich. W wyniku tej 

, akcji wielkim zakładom mleczarskim 
; przydzieli się odpowiednie rejony, a 

mniejsze mleczarnie słabo wyposażone 
lub położone niedogodnie pod wzglę­
dem komunikacyjnym zlikwiduje się 
względnie zamieni na punkty zlewu. 
Praktyka wykazała, że najsprawniejsze 
i najbardziej rentowne są zakłady mle­
czarskie, przerabiające dziennie 10 ao 
20 tysięcy kg mleka.

Wielkopolska jako największy pro­
ducent dóbr konsumcyjnych pochodze- 
nia rolniczego posiada wszelkie dane, 
by zebrać o wiele wyższą ilość mleka 
niż dotąd, o ile oczywiście zostaną 
zrealizowane w pełni inne punkty pla- 

jnu związane z produkcją mleka, jak 
np.: zaopatrzenie w treściwą paszę, u- 
sprawnienie transportu mleka od pro­
ducenta do mleczarni itp. Planowanie 
produkcji mleka hamuje zwłaszcza 
.zbyt mała ilość dostarczanych pasz 
treściwych, nieregularna ich dostawa 
lub nieodpowiedni gatunek. Innym pw- 
wodem niepełnej produkcji jest duży 
popyt, jaki panuje na rynku na sztu­
ki mleczne, nie mający odpowiednika 
w podaży i hamujący wzrost pogło­
wia, a dalej wadliwa niekiedy polityka 
cennikowa miejscowych organów ad­
ministracyjnych wstrzymująca dostawy 
mleka do mleczarń.

Przytoczone kwestie omawiano ob-

NOWyI Z JiMńotlw
Huberta Rostworowskiego z występami gościnnymi Mistrza Ludwika 
Solskiego. Dalsi wykonawcy: E. Pachońska, K. Plucińska, T. Tatera, 
Z. Graczyk, W. Konarski, E. Kotarski, M. Mirski, O. Moliński, M. No­
wakowski, S. Płonka-Fiszer, C. Przybył, J. Rygier, B. Szymkowski, 
J. Tatarkiewicz. Reżyseria: L. Solski i S. Płonka-Fiszer. Kierownik 

literacki: dr J. Koller. Dekoracja: Z. Szpingier.
Na występy Ludwika Solskiego idzie 

się do teatru z nabożnym pietyzmem, 
a jednocześnie z lekkhn niepokojem.

Z pietyzmem, bo przecież jest Solski 
dla nas dzisiaj symbolem, reprezentują­
cym bez mała połowę dziejów teatru 
polskiego. Trapszo. Benda, Modrzejew­
ska, Koźmian, Pawlikowski — to prze­
cież dla nas postacie, mieszczące się 
gdzieś w mrokach historii, dla Solskie­
go — ludzie, z którymi pracował. Za­
polska, Wyspiański, Przybyszewski, J. 
A. Kisielewski, Rittner — odległa hi- 
soria literatury, dla Solskiego — au­
torzy, których wprowadzał na scenę, ja­
ko reżyser, czy dyrektor teatru, z któ­
rymi omawiał ich nowe dzieła, opra­
cowywał prapremiery. \

A obok tego pietyzmu czai 6ię niepo­
kój.

Myśli się niespokojnie o czekającej 
nas konfrontacji tej wielkiej sławy, ja­
ka otacza imię „mistrza i hetmana sce­
ny polskiej" z bezpośrednim odczuciem
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Dla podległych Dyrekcji Przemętu
Miejscowego w Poznaniu /«kta'i0*LM‘gJ31Swacj1 i przeznaczona do 
chemicznych zostały zatwierdzone no-(na_ wyrobów z mas plastycznych
we kredyty inwestycyjne. Mie y "iP . guziki oprawki okularowe itp. Fa- 
nymi Poznańska Fabryka Lakierów■ o-!^. gU^ ’0X bakelitowych posiada 
trzyma 940 tys. zł. Kwota ta ^zyta bryka wyrooow .ąg fedn
zostanie na wybudowanie nowego dzia- zapa y « rOizbudowy poznańskiej
łu destylacyjnego. dla mtrolakierow Wobe^^ Dyrekcja Przemysłu

Katau^iejlcowogo wy,losowała wniosek oo 
~ oST^tdre, 10 pępar—Prze

zasunie żaku- olejów 
niona za 100 tys. zl maszyna igelitowa.Irzane na mtrolakiery. Ponadto tabry pXta” kwota będzie zużyła’na na- k. przystąpi do produkcp pasty do po- 

.______________ t_______ i__ = „eac Hłńrr wm

Czechosłowacji i przeznaczona dp

prawę zniszczonych przez okupanta pras dłóg. (wm)

Szczecin czeka na bawełnę,
Do portu szczecińskiego przybyli de­

legaci przemysłu włókienniczego, aby 
zbadać możliwości przeładunku baweł­
ny oraz innych surowców włókienni­
czych. W najbliższych miesiącach do 
kraju mają nadejść duże transporty ba­
wełny zakupionej w Egipcie i w Związ­
ku Radzieckim. Komisja przeprowadza 
badania, czy do celów tych dało by się 
wykorzystać magazyny portu szczeciń­
skiego.

Przeładunek bawełny oraz innych su­
rowców włókienniczych w Szczecinie 
miałby dla portu duże znaczenie. Do­
tychczas surowce tego rodzaju były 
sprowadzane wyłącznie przez Gdynię. 
Zaznaczyć jednak należy, że skierowa­
nie części transportów do Szczecina nie 
byłoby dla Gdyni pociągnięciem kon­
kurencyjnym, ponieważ Gdynia i tak 
zawalona jest pracą. Dla Szczecina by-

łaby to natomiast jeszcze jedna próba 
sił. Bez kierowania do portu szczeciń­
skiego cenniejszych ładunków, nie bę­
dzie bowiem możliwym zbadanie jego 
użyteczności i zdolności przeładunko­
wej.

W porcie ruch jest duży, dotyczy on’ 
jednakże wyłącznie statków węglo­
wych. Główne nabrzeże węglowe „Ar­
senał", które dotychczas było w admi­
nistracji „Polskiej Żeglugi na Odrze" 
przejął w tych dniach „Centralny Za­
rząd Produktów Przemysłu Węglowe­
go”. *

Rozmowy pomiędzy władzami porto­
wymi Szczecina i przemysłem włókien­
niczym osiągnęły już pomyślne rezul­
taty. W porcie szczecińskim przełado­
wywane będą w okresie od maja do 
września surowce włókiennicze spro­
wadzane z zagranicy. (ZAP)

szernie na specjalnej konferencji Rad 
Nadzorczych i Zarządów Spółdzielni 
Mleczarskich w siedzibie Związku Re­
wizyjnego Spółdzielni R. P. w Pozna­
niu. Ustalono, że w bieżącym toku 
spółdzielnie mleczarskie zbiorą ogó­
łem 162 milionów kg mleka. Zasad­
nicze kierunki pracy mleczarstwa wiel­
kopolskiego mają dotyczyć: uspraw­
nienia rozdziału mleka kartkowego; 
dostawy mleka do ośrodków deficyto­
wych, jak Śląsk, Wrocław, Szczecin, 
Warszawa; produkcji masła, twarogu 
i kazeiny lanitalowej. Z powodu bra­
ku odpowiednich warunków nie bę­
dzie się prowadzić serowarstwa, nato­
miast przy zakładach mleczarskich zor­
ganizuje się tuczamie drobiu i zbiorni­
ce jaj. Wielkopolska dostarczy ogółem 
20 milionów jaj, z czego znaczna częsc 
zostanie przeznaczona na eksport

Odnośne sprawy referowali pp.: inż. 
Zawada — przedstawiciel Zw. Rew. 
i kierownik działu spółdzielni prze­
twórczych Okr. Pozn. oraz Andruszkie­
wicz z Okręg. Oddziału Mleczarsko- 
Jajczarskiego „Społem". Wyniki dy­
skusji ujęto w formę rezolucji i za po­
średnictwem centrali gospodarczej; 
przesłano władzom państwowym. Rezo­
lucja podkreśla, że rolnicy wielkopol­
scy dostarczą 162 milionów kg mleka, 
o ile nie zawiedzie dostawa pasz treś­
ciwych, a ceny będą ustalone na po­
ziomie zapewniającym rentowność pro­
dukcji.

Oświadczenie to ma duże znaczenie, 
dowodzi bowiem, że przy należytym 
podejściu do zagadnienia można osią­
gnąć znaczną nadwyżkę produkcji 
mleka o ile planowanie jest 
wszechstronne. Jeśli realizacja planu 
uda się w stu proc., Wielkopolska u- 
możliwi znaczne podniesienie spożycia na poparcie swego stanowiska nie mo- 
mleka i jego przetworów w kraju, 
przyczyniając się tym samym walnie braku zaś argumentów zniewoleni są 
do realizacji Trzyletniego Planu Go-i ograniczyć się do gołosłownych stWier- 
spodarczego. (t) idzeń jak np. że wypiek „szlachetnego

Cukiernictwo jest rzemiosłem
Z kół cukierniczych piszą nam:

W związku z ukazaniem się rozpo­
rządzenia zabraniającego nielegalnego 
wypieku ciastek, pewne jednostki spo-

ciasta przez piekarzy jest uświęcony 
tradycją" albo że „cukiernictwo wy­
szło z piekarstwa”.

Tymczasem nie jest chyba ważne w
śród piekarzy, bezpośrednio w tej spra- tyin przypadku co z czego „wyszło f 
wie zainteresowane, czują się z tego 
powodu pokrzywdzone. — Czy słu­
sznie?

Wzmiankowane rozporządzenie jest 
przede wszystkim przypomnieniem ist­
niejącego od dawien dawna stanu 
prawnego pod tym względem. Stwier­
dza ono, że cukiernictwo jest rzemio­
słem i zarazem ponownie zakazuje wy­
konywania rzemiosła cukierniczego^— 
którym objęty jest również wypiek 
ciastek — osobom pozbawionym nie­
zbędnych uprawnień. Rozporządzenie 
ma zatem na celu ujednolicenie w ca­
łym kraju tego samego w zakresie rze­
miosła cukierniczego ładu i porządku 
według wzoru b. Kongresówki i Mało­
polski, gdzie piekarz i cukiernik wie­
dzą, co do każdego z nich należy 1 
oba zawody na tamtejszych terenach 
nie przeszkadzają sobie wzajemnie.

Podkreślił to cechmistrz warszaw­
skiego cechu piekarzy na zeszłorocz­
nym Zjeździe cukierników w War­
szawie, stwierdzające, że zgodnemu i 
harmonijnemu współżyciu obu zawo­
dów nie stoi nic na przeszkodzie albo­
wiem piekarze warszawscy jak i ich 
koledzy w całej Kongresówce wiedzą, 
„gdzie kończy się piekarstwo a gdzie 
zaczyna cukiernictwo".

Tak też powinno być u nas. Tym 
więcej, że,nieliczne jednostki spośród 
piekarzy, które w słusznym zarządze­
niu dopatrują się dla siebie krzywdy,

ważne jest to, że jest rzemiosło cukier­
nicze, i z tym faktem należy się li­
czyć. Gdy idzie o wyeliminowanie z 
życia rzemieślniczego partactwa, ku 
czemu dąży wspomn. rozporządzenie 
— najmniej właściwe jest dociekanie, 
kto pierwszy był na świecie: piekarz 
czy cukiernik. Starszeństwo i tradycja 
nie może stać na przeszkodzie normal­
nemu zdrowemu rozwojowi, w przeciw­
nym razie przed starszeństwem i tra­
dycją musiałby skapitulować wszelki 
postęp.

Gdyby młynarze, którzy przypuszczal­
nie pojawili się przed piekarzami, za­
jęli się ni stąd ni z owąd wypiekiem 
Chleba i bułek, zakazano by im tego 
tak samo, jak słusznie zakazano pie­
karzom wypieku ciastek. O to posta­
raliby się sami piekarze i nikt by im 
tego nie wziął za złe. Cukiernik

gą przytoczyć żadnego .argumentu. Z

Najdłuższy tunel
na świecie

Najdłuższy na świecie tunel łączy 
miejscowość kąpielową Atami w Japo­
nii z miastem Nehesu. Długość jego 
wynosi 21 km 700 m. Budowa jrwaia 
16 lat, a koszty budowy wyniosły 30 
milionów jen.

Tunel ten pod względem długości 
przewyższa wszystkie tunele europej­
skie. W Europie najdłuższy jest tunel 
simploński (Szwajcaria), liczący 
19 803 m.

Japoński tunel jest nowocześnie 
zbudowany. Jego budowa była połą­
czona z wieloma trudnościami.

dzisiejszej jego kreacji. Czy obok po­
dziwu dla mistrza będzie jeszcze miej­
sce tna zwyczajne delektowanie się grą 
aktora.

I największy kompliment jaki moim 
zdaniem powiedzieć można Solskiemu 
po przedstawieniu — to, że patrząc na 
jego Judasza zapomina się o jubilacie, 
o mistrzu, o hetmanie, a widzi się tyl­
ko znakomitego aktora w świetnej kre­
acji.

Jest przed nami mały, prosty czło­
wiek, przygnieciony ciężarem wielkie­
go dramatu, w jaki wplątał go los i 
własne tęsknoty On „w Galilei sklepik 
miał" i tęsknił do wielkiej jakiejś po­
tęgi, do zaszczytów, bogactw. Na ta­
ką glebę padło ziarno Chrystusowej na­
uki. Poszedł za nią, rozumiejąc ją o- 
pacznie, widząc w niej 6zaneę zrealizo­
wania swych marzeń. Starczyło by mu 
odwagi, zdolności, siły na zorganizowa­
nie zwycięstwa. Ale nie może zrozu­
mieć, dlaczego do Chrystusowego zwy­
cięstwa potrzebna jest klęska. ,. ...

Zdaje sobie sprawę z wielkości idei, 
ale widzi też, że do tej wielkości nie 
dorósł, że się pod tym ciężarem zała­
mie. Szarpie się jeszcze i miota, szuka 
wyjścia dla siebie, wbrew woli Nau­
czyciela chce zbudować dla Niego ziem­
ski triumf. Gdy zostaje potępiony i 
zdradzony, załamuje się i stacza w 
przepaść zdrady.

Oddając Chrystusa w ręce wrogów, 
zdradza przede wszystkim siebie. Nisz­
czy bowiem możliwość realizacji swo­
ich marzeń, a jednocześnie sam sobie 
udowadnia własne tchórzostwo, po­
dłość, nie dorośnięcię do wielkiej idei.

Koncepcja Judasza u Rostworowskie­
go to dramat ogólno ludzki, wewnętrz­
na walka wielkiej idei z przyziemno- 
ścią. I Judasz Solskiego jest takim pro­
stym, szarym człowiekiem, zahipnotyzo­
wanym wielką ideą ale nie mogącym 
oderwać się dla niej od swoich ziem­
skich marzeń.

Taki Solski na scenie jest. Nie ma 
granicy między przeżyciem, a techniką 
gry. Nie widzi się aktora, czekającego 
na swoją kwestię. Jest Judasz przeży­
wający swoje troski, swoją walkę, swo­
je niepokoje. Zdradza to przeżywanie 
nerwowy ruch ramion, drganie pleców, 
skuroz palców.

Wystarczy zapamiętać jedną scenę, 
wyjście Judasza w zakończeniu trzeciej 
odsłony. Scena bez słów niemal — tyl­
ko jakiś gardłowy urywany wykrayk w

powietrzu I rotzlatane ręce. Nie ręce — 
palceI Palce, które krzyczą.

Przy wybitnym Gościu trudno jest za­
błysnąć pozostałym wykonawcom. Tym 
niemniej gościnny występ wielkiego ar­
tysty wpływa na podciągnięcie pozio­
mu całego zespołu i wychodzi mu nie­
wątpliwie bardzo na korzyść. I całość 
przedstawienia jest przyjemnie wyrów­
nana._

Rolę Racheli, dość monotonną w pła­
czliwym zawodzeniu, dotrze postawiła 
p. K. Plucińska, szczególnie w jej wy­
buchowych akcentach. Krótkiej 6cenie 
Marii Magdaleny mocny wyraz dała p. 
E. Pachońska.

Pełnym godności i namaszczenia a- 
postołem Piotrem jest p. W. Konarski. 
Postać apostoła Jana, w którym łagod­
ność i dobroć ukochanego ucznia Chry­
stusowego łączą się z wybuchową żar­
liwością przyszłego twórcy Apokalipsy, 
dobrze przemyślał i odtworzył p. M. 
Mirski.

Role dwu arcykapłanów Annasza (p. 
J. Tatarkiewicz) i Kaiphasza (J. Rygier) 
stanowią interesujący kontrast artysty­
czny. Pierwszy — poważny i dostoj­
ny, drugi — porywczy i wybuchowy 
współgrają 1 uzupełniają eię wzajem­
nie. Efekt ten został dobrze uchwycony 
i podkreślony.

W charakterystycznej roli Annanela 
(granej w ubiegłym roku z takim powo­
dzeniem przez p. T. .Chmielewskiego)

wystąpił p. B. Szymkowski, wykazując 
niespodziewanie zacięcie komiczne, 
które pozwoliło mu kapitalnie przepro­
wadzić scenę w pałacu arcykapłańskim.

Zdradzieckich faryzeuszy grają z po­
wodzeniem p. S. Płonka-Fiszer (Elea- 
zar) i p. E. Kotarski (Ezra).

Wyrównanego poziomu przedstawie­
nia nie psują starannie wyreżyserowane 
sceny zbiorowe Kłótnia kapłanów z fa­
ryzeuszami w czwartej odsłonie odegra­
na jest z dużym temperamentem 1 
ożywieniem. Piąta odsłona — zebranie 
apostołów przed Ostatnią Wieczerzą — 
stanowiące w sztuce nadbudówkę ideo­
logiczną nad zakończonym już właści­
wie dramatem — efektownie jest roz­
planowana i ustawiona

Dekoracje p. Z. Szpingiera znamy 
już z zeszłorocznych przedstawień „Ju­
dasza" kiedy to rolę tytułową grał dyr. 
Z. Szczerbowski.

Kończąc omówienie tego wartościo­
wego, stanowiącego ze wszech miar po­
zytywną pozycję artystyczną przedsta­
wienia, trudno powstrzymać się od ży­
czenia, aby zostało ono w jak najszer­
szym zakresie udostępnione przede 
wszystkim młodzieży. Choćby dlatego, 
aby żywa tradycja Mistrza Ludwika 
Solskiego — którego „Judasz" stanowi 
przecież kreację jedną z najwybitniej­
szych — przekazana została w jak naj­
dłuższe lata.

T. Kraszewski
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śtoiocia kobiety Wszystkie pragną miłości. Wszystkie pragną ciepła. Wszystkie mają 
prawo do rozwoju. Przypatrzmy się im!

Jedne rozkoszne, okrąglutkie, roześmiane, różowe, z zabawką lub 
książką w ręku, w wózeczku bielutkim, wodzące okiem za matką.

Inne blade, o chudych nóżkach, wystające pod sklepami z żywnością 
lub z zabawkami odziane jako tako.

Inne znów —. w łachmanach, biegające po tramwajach i pociągach, 
przemykające się przez poczekalnie, żebrzące...

Jeszcze inne — handlujące, wyrywające drugim towar, lub wykłócają­
ce się o to, że ktoś robi im konkurencję. A te które klęczą na ludnych 
ulicach, przy kościołach i wykrzykują dziwne skargi lub śpiewają pa­
cierze...
Wszystkie one — to nasze, polskie 

dzieci. I te, co wesoło dążą do szkół i 
przedszkoli, głośno gwarząc o spra­
wach dla nich najważniejszych, lub o- 
Iżywiają parki i ogrody, podwórka cias­
ne i boiska ogródki jordanowskie i 
Domy Dziecięce nasze mieszkania i na- 
'sze. domy swymi zabawami. I te wresz- 
icie, które długoletnia choroba przykuła 
do łóżka lub zamknęła w sanatoriach 

]— dzieci ciche, przygaszone, bezrados- 
ne. 

| Tyle dzieci wytępił wróg, nie szczę-

dząc im cierpień, głodu ani chłodu. 
W wielu dzieciach zabiła wojna wszy­
stko, co opromienia niepowrotne w 
swej piękności dziecięctwo. Okaleczył 
je wróg bombami, okaleczył je też 
jadem zepsucia. Mała odporność fi­
zyczna odbiła się fatalnie na stanie 
zdrowotnym naszych najmłodszych. 
Nigdy żniwo chorób zakaźnych nie 
było tak bogate jak podczas wojny i 
po wojnie.

Jeśli pęawem dziecka jest wesele, 
radość — zostało ono w czasie wojny

U krawców paryskich
jasi już dawno wiosna

OD REDAKCJI: Podając intormacje 
ze stolicy mody, nie chcemy suge­
rować Czytelniczkom, że tak wła­
śnie należy się ubierać. Najlepiej — 
w pewnej mierze skorzystać z pary­
skich pomysłów i przede wszystkim 
dostosować je do naszych warunków 
życia i naszych budżetów.

„Na pociechę'' — zdanie pewnego 
(właśnie paryskiego) arbitra elegan­
cji: „Moda ma te wspólne cechy z 
miłością, że osoba zakochana lub za 
nadto studiująca modę, zatraca swoją 
indywidualność, jeżeli zanadto wnika 
w szczegóły".
Paryż przeżywa nawałnicę wiosen­

nych rewii. Wielcy krawcy ukazują 
najnowsze "modele wszystkich gałęzi 
mody. Wśród gości z zagrań.cy — 
najliczniej zjawiają się Amerykanie, 
zwabeni perspektywą ‘anieno kuona 
Dewaluacja franka i jego następstwa 
przyciągnęły rown.eż k.nutów i JwwAj- 
carii, Skandynawii i innych krajów 
z „twardą" walutą.

Moda 1948 r. poszła szukać natchnie­
nia do muzeów... I oto rezultaty tych 
retrospekcyj z muzeum Carnavalet. 
Suknie jeszcze dłuższe od tych, które 
nosiło się w ostatnim sezonie. Żakiety 
w pasie dopasowane idealnie, z długi­
mi i sutymi baskinkami, pierś zdecy- 

___ d____  ___ z _____ , __ dowanie podkreślona, tendencja do tre- 
krajowego pochodzenia To tzw. nutrie nów, kolory „domowe : spokojne, jak- 
— a cena eh 5, 8. do 10 tys. zł.

A nasze poczciwe króliki? Już przed 
wojną skórki ich, pięknie wyprawione‘ ^ob^oścM wdzięku" cha'
i doskonale farbowane i strzyżone, mia- rakterv6tycznego dla epoki Ludwika XV. 
ły w:ększy popyt za granicą, niż u nas <■* * ■ *-...—- —
w kraju. I ‘ -

I— A więc tylko trochę pomysłowo- ram.enia. 
ści (a tej naszym paniom nie brak!) ' katna. 
i niewielkim stosunkowo kosztem moż- 
na nawet niemodny kostium czy płaszcz pasa. Wszystko to zapowiada w.e.ką 
dać przerobić i przez kupno odpowied-' rewolucję w zasadniczej linii. Przez 
nich skórek nadać mu piętno prawdzi-, lata całe kobieca sylwetka była jakby 
wej elegancji. Mathea Izawieszona na kwadratowych, pozio-

TVartosi(?nad tym zastanowić
Polska wiosna przynosi ze sobą za-1 Oglądam jeszcze bobry błotne, też 

wsze sporo dni chłodnych — zwłaszcza 
■wiatry dają się nam we znaki. Rzadko, 
którą z nas stać na wiosenne futerka 
czy peleryny, próżno kuszą nas też z 
wystaw piękne srebrne czy niebieskie 
lisy.

Moda lansuje wiosenne kostiumy 
przybrane najróżnorodniejszymi futer­
kami. Na suknie i płaszcze modne.są 
krótkie futrzane bolerka Znajomy któ­
ry niedawno powrócił z dalekiej po­
dróży na „Batorym" opowiadał mi dużo 
o tych „cudach i cudeńkach".

Zdecydowanym krokiem wchodzę do 
jednej z największych futrzarskich f.rm 
poznańskich. Właściciel —■ uprzedzony, *444^4^<44««****4^'«4»*^44^<«4«4*«4*4^«*<****w«*«**o4*****«*******w*< 
że chodzi o informacje dla czytelniczek 
„Głosu Wielkopolskiego", chętnie daje 
wyjaśnienia. Wie oczywiście o tym, że 
za granicą lansuje się tej wiosny dużo 
futer. Ale od razu uspakaja mnie, za­
pewniając przekonywująco, że kostium 
wiosenny, czy też płaszcz niemniej 
efektownie od drogiego 
niebieskiego lisa ozdobić 
krajowy — rudy.

— Cena? Od 4 do 8 
skóry są wyjątkowo piękne

— Nasze panie — skarży się mój 
rozmówca — nie doceniają skór kra­
jowych. A tak bogaty mamy ich wybór. 
— I pokazuje mi z dumą „polskie sobo­
le": kuny leśne i kamionk.. Cena i tu 
oczywiście o wiele dostępniejsza dla 
budżetów ludzi pracujących od ceny 
skór zagranicznych: sztuka od 8 tysię­
cy zł.

by trochę wypłowiałe (malarze nazy­
wają takie barwy złamanymi).

Pierwsze wrażenie da się ująć jako

Suknie są przeważnie szare, skromne, 
Iz rękawami do łokcia lub do połowy 

Linia ramion spadzista, de- 
' ’ . Cały „ciężar" sylwetki kobie­
cej został przeniesiony poniżej linii

dać przerobić i przez kupno odpowied-I rewolucję w zasadniczej linii.. Przez

i
j

6rebnego czy 
może nasz lis

tysięcy złl} a

Zestawienie obiadów
od 4. IV. — 12. IV. 48.

, IV. — niedziela: rosół na kościach 
zasypany pęczakiem, zrazy nelsoń- 
skie z ziemniakami, surówka z ka­
pusty.

. IV. — poniedziałek: zupa jarzynowa 
z grzankami, pieczona cielęcina, 
marchewka, ziemniaki.

5. IV. — wtorek: — płucka w rosole na 
krótko, tarte ziemniaki, sałatka z 
rzodkiewki.

IV. — środa: barszcz zabielany, ka­
sza jaglana z jabłkami.

IV. czwartek: — zupa z ziemniaków, 
knedle z sosem pomidorowym, kasz­
ka krakowska z sosem wanilio­
wym.

IV. — piątek: zupa szczawiowa, 
dorsz w sosie chrzanowym, ziem­
niaki.

. IV. — sobota: krupnik, 
dzony z ziemniakami, surówka z 
marchwi.

. IV. — niedziela: zupa 
rosole, baranina na sposób dziczy­
zny z buraczkami, ziemniaki, bo­
rówki. -

. IV.
z
niaki, kisiel.

4.

7.

8.

9.

10.

11.

12.

boczek wę-

z dyni na

— poniedziałek: zupa z porów 
makaronem, faszerowane ziem-

mych i nad resztą figury dominujących 
ramionach. Reszty — nie brało s ę pod 
uwagę. Dzisiaj uwaga została skupiona 
na biodrach.

Płaszcze są obszerne i szerokie w 
stylu prochowców, płaszczów kąpielo­
wych i balowych okryć a la Watteau 
(pierwszorzędne dla okrycia „szczęśli­
wej nadziei" lub zbyt obfitej podściół 
ki tłuszczowej).

Komplet: suknia . płaszcz pomyślany 
jako całość — jest częstszym niż ko­
stium. „Klasyczne" kostiumy prawe 
nie istnieją. Wyparły je komplety: ża­
kiet i spódnica lub sukn a i żak'°t z 
różnych materiałów np. czarna spódni­
ca i żakle: w barwną kratę. Żakiety 
są często zakończone kilkoma baskina- 
mi, wysuwającymi się jedna 6pod dru­
giej i kryją niekiedy lżejsze żakie­
ciki.

Suknie wieczorowe wykonane są z 
wspaniałych materiałów, bardzo obfite. 
Dekolty — śmiałe, ram ona o spadzi­
stej linii, silnie dopasowana i cienka 
talia, spiętrzenie w postaci zmarszczeń, 
fałd i draperii. Rękawy — jeśli są, 
sięgają łokci i wykończone bywają fąl- 
banami.

Obuwie — prawie wyłącznie na 
sokim obcasie, na ogół miernie 
cinane, z nieco wydłużoną linią 
sów".

Kapelusze —• przeważnie cylinderki 
z chmurą woalek, piór i kwia ów. Pa­
sterki — nabierają znów prawa do 
życia. Wieczorowe okrycia głów wy­
kazują najwyższą rozpiętość ’’<tnnów 
dostosowanych do typu twarzy, od 
bereciku z jedwabiu zaczynając, na ka-: też komb'nowana. 
peluszu z pękiem strusich piór ułożo­
nych ku dołowi kończąc.

pozbawione swoich praw. Czyż można 
było się radować, gdy wszędzie i ciągle 
czaił się niepokój.

A z drugiej strony, ile to dzieci po­
mogło swej rodzinie, gdy zabrakło 
głównego żywiciela’ Ile zginęło w wal­
ce z wrogiem! Ile kolportowało tajną 
orase i przenosiło broń! Takie były na­
sze dzieci. A dziś? Duże, wymowne 
oczy, zaciśnięte usta i dziwny grymas 
dojrzałego człowieka, oto pozostałość 
tamtych czasów Niestety! Ale i rece 
błądzące po cudzvch kieszeniach i to­
rebkach, i usta miotalace przekleństwa, 
i mózgi wysilające się, -»hv jak najle­
piej oszukać i okpić — także należą 
do naszych dzieci.

Duża rozniętość i różnorodność cech. 
Tle pracy, ile zadań dla nas kobiet: ma­
tek, pracownic szarych i wybitnych 
działaczek, kobiet mających własne 
dziecię i takich które poświeciły swe 
życie - ogółowi, kobiet wykształconych 
i niewykształconych, lecz mających 
serce.

Dzisietsza kobieta nie może przejść 
koło dziecka i nie zatroskać się o nie. 
Zbyt wartościowe jest ono w naszym 
dzisiejszym życiu. zbvt dużo znaczy 
dla przyszłości, aby nie poświęcić mu 
wszystkich sił stojących do dyspozy- 

Nie wystarczy rzucić datek na ja- 
inicjatywe opiekuńczą? Nie zaw- 

dajemy rodzonemu dziecku wszyst- 
czego mu potrzeba. Nie mamy cza­

su i ochoty toczyć rozmów z dzieckiem, 
pragnącym wyjaśnień, nie myślimy o 
potrzebach dzieci. Potrzebujemy sno- 
koju dla siebie. A przecież powinnyśmy 
lak naiblf'>szv utrzymać z dziećmi kon­
takt, pomóc im.

Zajrzyjmy do świetlicy dziecięcej, 
może spotkamy tam duże smutne oczy 
mówiące: „Mnie nikt nie kocha, nie 
mam mamy". Może spotkamy przysz­

łych, bardzo wartościowych ludzi, któ­
rym dziś trzeba by pomóc w dalszym 

Irozwoju. Może zainteresujemy sie spra­
wą dla nas nalważnieiszą i zna’dziemv 
drogi, aby znikły te dzieci, o których 
nie tylko przykro mówić, lecz jeszcze 
przykrzej myśleć. Może zrodzi się myśl 
zbioroweno wysiłku kobiet w kierunku 
współdziałania z czynnikami oficjalny­
mi przy rozwiązywaniu zagadnienia 
nomocy dziecku. Zniknie wtedy wszel­
ka dorywczość, ą miejsce jej zajmie 
nlanowa praca nad rozwojem, uzdro­
wieniem i wychowaniem naszych bied­
nych, powojennych dzieci bez złudzeń. 
Zdolność dziecka do regeneracji fizycz­
nej i moralnej jest rękojmią, że ten 
cel może być osiągnięty.

cji. 
kąś 
sze 
ko.

wy- 
wy- 
„no-

J. s.

F.

a macierzyństwo;

Serwetka koronkowa
Serwetki koronkowe — czy wzór 

ich będzie prosty czy skomplikowany, 
a technika szydełkowa, teąeryfowa czy 

i też komu nowana. zawsze są ozdobą 
naszych wnętrz. A jak szerokie mają 
tu zastosowanie: i pod flakony, wazo­
niki, rozmaite bibeloty, kieliszki tp., 
i jako dekoracyjne przykrycie ładnie 
politurowanych stołów. W wysokim 
stopniu mogą też podnieść urok świą­
tecznej zastawy, (b)

Wiosenna bluzeczka z wełny

według kro- 
dostosowany 
rękawy oraz

Bluzeczkę wykonujemy 
ju, który musi być ściśle 
do naszej figury. Plecy i 
gładkie części przodu wykonujemy ście­
giem nr 1, sam środek przodu (wstawie­
nie) — ściegiem nr 2. Dla ułatwienia 
obliczenia potrzebnej na zaczęcie każ­
dej części ilości oczek, poda jemyi, że na 
ścieg nr 1 wychodzą 2 oczka na 1 cm, na 

| ścieg nr 2 potrzeba 4 oczka na 1 cm.
Ścieg nr 1 wykonujemy według wzo­

ru, oznaczonego znakami. Czytamy wzór 
od dołu ku górze. Poszczególne rzędy 
czytamy raz od prawej ku lewej (prawo­
stronne), raz od lewej ku prawej (po­
wrotne). Jedna kratka oznacza 1 oczko, 

la część obrysowana grubą linią ozna­
cza jedną część wzoru, którą powtarza­
my wszerz i w górę roboty.

I Objaśnienia znaków. □ = oczko pra-

Jedno z pism francuskich podaje cie- 
sawą statystykę. Istnieje przekonanie, 
że macierzyństwo w młodym wieku 
jest przywilejem kobiet w krajach po- 

we, X — oczko lewe, = przerobić 2 łudniowych. Statystyka zadaje kłam
oczka razem, O — nabrać nitkę na drut, temu poglądowi i obala go ostnecz- 

Scieg nr 2: przerabiamy na cieńszych njej stwierdzając, iż palmę pierwszeń- 
drutach na przemian 2 oczka wprost, 2 gtwa w tym kjerunku zdobyły Stany 
na wywrót, w dalszych rzędach w7Pa"|Zjednoczone a. p Natomiast w kraju 
daja stale oczka prawe na prawych,’ ' . tlewe na lewych ■ południowym, jak Hiszpania, liczne sto-
‘ Przód i plecy zaczynamy od dołu i punkowo są wypadki macierzyństwa 
przerabiamy na grubszych drutach ( wśród kobiet powyżej 50 lat. jak row- 
ściegiem nr 1, nadając formę dodawa-.nież w większym jeszcze stopniu w 
niem i ujmowaniem. Na wycięcie przy(Chile. Jak wykazują dane statystycz- 
szyi i na rękawy zakończamy odpo-,nei w Stanach Zjednoczonych na każ- 
wiednią ilością oczek nozostały ^zaś dych 8 nowych położnic przypada jed- 

samym ściegiem wykonuiemy rękawy,; 
które zaczynamy od góry

Wkładkę z przodu wykonujemy na 
cieńszych drutach ściegiem nr 2, przy 
czym na zakończenie na falbankę , . , , __ ,
przerabiamy na grubszych drutach do ka w wieku pomze, lat. 20 przypada 
wysokości 5 cm’ na przemian 1 rząd na każdych 12 matek; w Kanadzie sto- 
wprost 1 na wywrót ’ sunek ten wyraża się w cyfrach 1:16,

Gotowe części zeszywamv. urzez na>a Węgrzech 1:17, w Australii, w 
sadę falbanki przy szyi przeciągamy Niemc.^e.c^. 1 w ^anu w Austrii i
sznur, na który wiążemy bluzeczkę, 1’20, we Francji 1:23, w Portu-
Ładny pasek zamszowy stanowi jej u-^alii 1:28^ w Polsce 1:30, we Włoszech 
zupełnienie.

siwa w tym kierunku zdobyły Stany

kształt nadajemy ujmowaniem. Tym na w wieku poniżej 20, a prawie 13 
■ proc, ogólnej liczby narodzin przypa­
da na kobiety liczące mniej niż 20 lat. 
Z kolei kroczy republika południowo­
amerykańska Chile, gdzie jedna mat-

Katarzyna M.

X X X X X X
O O A o A
X X X X X X X X

o A o A
X X X X X X X X

o A o A
X X X X X X X

O A O rA
X X X X X X

o A & A O A
X X X X X X X X

o A o A
X X X X X X X X

O A O A
X X X X X X 1 X

A O A O A
X X X X X X

2. A O A O A

1:35, w Grecji 1:36, w Hiszpanii 1:49. 
Krańcowe cyfry wskazują zatem dane 
odnoszące się do USA mianowicie 1 na 
8 (13 procent ogólnej liczby narodzin) 
oraz Hiszpania 1 na 49 (2 proc, ogólnej 
liczby narodzin). Dane powyższe wska­
zują naocznie, iż największa liczba 
młodych matek znajduje się w kra­
jach nie południowych, lecz strefy u- 
miarkowanej. Na drugim krańcu tego 
zjawiska znajduje się fakt macierzyń­
stwa u kobiet w •wieku powyżej 50 lat. 
Tutaj, jak wskazuje statystyka, przo­
duje Chile. Drugie miejsce zajmuje Ja- 
poriia, gdzie stosunek ten wyraża się 
w cyfrach 1:600, dalej Hiszpania 
1:600, Grecja 1:1100, Portugalia 1:4000, 
Węgry 1:11 000, USA i Francja 1:20 000, 
Australia 1:25 000. Doda jemy wreszcie, 
iż cyfry odnoszące się do Polski da­
tują z lat przedwojennych. (B. T.)

To trzeba mieć
• Kandydatki do stanu małżeńskiego 
winny orientować się, jakie przedmio­
ty i części garderoby są niezbędne 
przy wstępowaniu na „nową drogę ży­
cia". Pisma kobiece raz po raz ogłasza­
ją spisy tych rzeczy, w jakie winna 
się zaopatrzeń młoda panna, stająca na 
ślubnym kobiercu.

Niestety sposób układania tych in­
wentarzy wydaje się nam mocno prze­
starzały i niezgodny z duchem czasu 
Szczęście małżeńskie nie zawsze zależne 
jest przecież od ilości froterowych ręcz­
ników, czy elektrycznego żelazka do 
prasowania. Decydują o tym inne rze­
czy. Jakie? Na to pytanie odpowiada­
my poniżej. Pragnąc przyjść z pomocą 
wielu młodym i niedoświadczonym pa­
nienkom podajemy krótki wykaz tych 
przedmiotów: Co za tym winna posia­
dać kandydatka do stanu małżeńskiego?

Dwie pary pantofli dla męża,
18 tuzinów higienicznych wykałaczek, 
własne umeblowane mieszkanie, 
bogatą ciotkę w Warszawie, 
dużo anielskiej cierpliwości,
15 roczników „Mojej Przyjaciółki", 
nadzieję na lepszą przyszłość, 
znajomość w RTPD i PCK, 
dzieła zbiorowe ob. Courts-Mahler, 
umiejętność czynienia cudów z 

mężowskiej pensji 
oraz wiele innych praktycznych rzeczy, 
których z uwagi na szczupłość miejsca 
oraz wrodzone lenistwo — nie wymie­
niamy. mik |
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Kupcy ostrowscy
złożyli bilans swej pracy społecznej

Stanisław Strugarek
w Pępowie

W ub. niedzielę w nowowybudowa- 
j w Pępowie, pow. Repertuar kin:

Kromka ostrowska
Adres redakcji i administracji: ul. reżyseria dały w sumie miły f kultu- 

Kościelna 9, tel. 753. jalny wieczór, który zal.cyć trzeba do
Pod przewodnictwem p. Dezyderego [pomordowanych pnzez Niemców 15.000'nej śali parafialnej w Pępowie, pow.' Repertuar kin: kino Piast „Kulisy suk<'esów,.Koła' ...

Splitta odbyło się dnia 31 marca rb. zł, Gimnazjum i Liceum Handl. 10.300 Gostyń zgromadziło eię ponad tysiąc wielkiej rewii", kino Słońce: ,,Pygma-! Samobójstwo. W drugie swię o - 
walne zgromadzenie Powiatowego złotych. |ludzi z Pępowa i okolicznych wiosek, lion". kiejnocy z rana popełnił samobójstwo
Zrzeszenia Kupców. Po zagajeniu ze-| Pamięć o tych wszystkich instytu-(Tym razem przeszło 2 godziny trwał Zjazd aktywu PPS. W ub. sobotę od- Przez powieszenie się w etajni przy u . 
brania przewodniczący wręczył dyplo^cjach świadczy o szerokim wachlarzu program humoru i piosenek Stanisław był się w Ostrowie powiatowy zjazd Gimnazjalnej 22, ZTiaJ}V na eren.e 
my uznania za 25-letnią działalność zaintenesowań filantrnniinwHh i «nnłA-'Strunarpk lrtńrv r>r» wvctpnarłi w ■7a.!aktvwn Polskiei Partii Snrialistvr,znf>i 'strowa Stanisław Kuberski, at 
pp.: Banaszkiewiczowi, 12________
Kuncowi, Matczakowi, Splittowi, Świ- 
talskiemu, Woziwodzkiemu i Wentze- 'sokości 900 tys. zł.
łowi. 1 ‘

Ze sprawozdania skarbnika dowie- . . __________ ___
dzieliśmy się, iż zrzeszenie datowało Splitt, Kaczmarek i Czubiński. 
poważne sumy na cele społeozn-e. A misji rew. pp. Wentzel, Gołaś 
więc Zw. Harc, otrzymał 4000 zł, Obo-'szycki. (k) 
zy letnie 5000 zł, Dom Sierot 13.000 zł, I ...
Caritas 5000 zł, PCK 1000 zł. PKOS 1320 KROTOSZYN 
zł, Zw. Więźniów Polit. '1000 zł, Dom 
Starców 12.000 zł, sieroty w gimn. i , Skazany przez Sąd Grodzki ~

działalność zainteresowań filantropijnych i społe- 
Kaczmarkowi,' cznych kupiectwa ostrowskiego. 

’-]. Budżet na rok 1948 uchwalono 
Zrzeszenie

170 członków.
Do nowego zarządu weszli m.

w wy­
liczy

in. pp. 
Do ko-

i Su-

■w Kro-
liceum 10.000 zł, Pomoc dla wdów po.LO,szyn^e z® włóczęgostwo na 6 mi&się*

LESZNO
Społeczeństwo wojsku. ’ 

Wielki-ejnocy w koszarach leszczyń­
skiego garnizonu odbyła się r—— 
6tość ofiarowania wojsku przez Towa­
rzystwo Przyjaciół Żołnierza sprzętu 
sportowego, ufundowanego przez spo­
łeczeństwo m. Leszna i nowiatu. Nie tak 
dawno odbyło się przekazanie wojsku 
aparatu radiowego i głośników, a te­
raz nowy dowód więzów przyjaźni ja­
kie łączą społeczeństwo leszczyńskie z 
wojskiem.

Na uroczystości obecni byli m. in.J 
przedstawiciele duchowieństwa, partii asesora sądowego 
politycznych, wojska i zarząd TPŻ.

Pożar lasu. W dniu 31 marca br. od 
iskier przejeżdżającego parowozu po­
wstał pożar łasą nad torem kolejowym 
między Kąkojewem i Lesznem.

Skutkiem pożaru spaliło eię przeszło 
7 ha drzewostanu sosnowego 18-letnie- 
go. Przy wydatnej pomocy Straży Po­
żarnych z Leszna i Kąkolewa, kolejowej 
Straży Pożarnej, wojska i ludności po­
żar został zlokalizowany.

Nowy starosta. Z dniem 24 marca br. 
objął w Lesznie urzędowanie nowy sta­
rosta powiatu leszczyńskiego p. Euge­
niusz Bonikiewicz z Warszawy.
ŚRODA

1.445.000 zł zebrano na odbudowę 
Domu Żołnierza, w powiecie średzkim. 
Najwięcej złożyło rolnictwo, bo 90%. 
Pieniądze zostały przekazane na odpo­
wiednie konto w Poznaniu.

Ze sportu. W dniu 29. 3. br. został ro­
zegrany mecz towarzyski w piłkę nożną 
pomiędzy drużyną KS „Zjednoczeni" 
Poznań a KS „Polonia" Środa. Mecz 
zakończył się Wynikiem remisowym. 
3:3. (fk)

Strugarek, który po> występach w za-]aktywu Polskiej Partii Socjalistycznej.'s^rowa Stanisław Kuberski, a . 
kładach fabrycznych po raz pierwszy ,Na zjeżdizie omawiano sprawę połączę- Przyczyny targnięcia się u ers ^ic.g 
dotarł do wsi, okazał 6ię jak zwykle n.a obydwu partyj robotniczych i po-na życie nieznane, (si)

J | Odbierać można węgiel na karty o- 
ożywiona palowe za kwiecień i maj w następu- 

” ' ’ " ' ’ "z na kartki serii „B"

cy pracy przymusowej Szyc Eryk, bez 
stałego miejsca zamieszkania, usiło- 

t do Bojanowa 
—Wyskoczywszy z będącego 

jw biegu pociągu odniósł poważne .0- 
uroczy-^ra2en|a_ Umieszczono go w Szpitalu

Miejskim w Krotoszynie, (fk)
Publiczna gospodarka lokalami. Na 

terenie miasta Krotoszyna wprowadzo­
na została ostatnio na zarządzenie 
władz centralnych publiczna gospodar-l 
ka lokalami. T ” ' _  ’ '
rozwiązanie problemu mieszkaniowego.1

Nominacja w sądownictwie Prezy- ■skiem wystąpił na ostatnim posiedzeniu 
dent R. P. mianował dotychczasowego1 N Zarząd Miejski. W rezultacie za-

i - T' f K ' 1 padła uchwała oddania cmentarza ewange-
- , P- Jozom Kaczyn- Hckiego do dyspozycji gminy miejskiej i 

skiego sędzią grodzkim w Krotoszynie. [ zorganizowania nowego cmentarza gmin-
Sprostowanie. Do sprawozdania na- [ ne2° Poza obrębem miasta. (bg)

TT P°1iS? .^iów„ Miejskiej! qice b d , oświetlone. Przed kilku

Szkoły Umuzykalnieni w Krotoszynie. dni«m{ Elektrownia Miejska zainstalowała 
zakradła się omyłka. Pisaliśmy, j killca lamp ulicznych. Wkrótce ulice Ple- 
srzkoła posiada 133 uczniów, z czego szewa będą jeszcze lepiej oświetlone, gdyż 
do klasy fortepianiu uczęszcza 1, do' zainstalowanych zostanie v

W T fwiPtn wał Podczas transportu W 1 święto ucj0Ct Wyskoczywszy

doskonałym konferansjerem, a humory-Oglądy na tę sprawę najwyższych władz 
styczne jego utwory długo pozostaną'partyjnych. Dyskusja była clz „1----r--------  — ----------- . ... . -
w pamięci tamtejsze j ludności. Część i i nacechowana szczerą chęcią współ- jących ilościach: na kartki serii „B' 
programu wypełniły występy chóru 'pracy. • . ((odcinek 1) z kwietnia po 150 kg, na
„Wanda1' pod dyrekcją p. Gałczyń-j Sąd Najwyższy oddalił kasację Piotra kartki serii A" ~ r>n
skiego, akordion p. Gniazdowskiego i 
mistrzowska gra na organkach p. Ślą­
skiego.

Trzeba zaznaczyć, że niedawno w tej­
że samej salce wypełnionej po brzegi 
wysłuchano koncertu prof. Duczmala.

Pępowo jest spragnione imprez kul­
turalnych, czeka na tych, którzy śla­
dami pp. St. Strugarka i prof. Duczmala 
dotrą także do środowiska wiejskiego.

(jp)

PLESZEW
Przy al. Marcinkowskiego znajduje się 

stary cmentarz ewangelicki. Względy sani- 
- . (tarne i centralne położenie przemawiają

Pozwoli to na właściwe za tym, by cmentarz ten zamknąć i prze- 
1 znaczyć na park. Z tego rodzaju wnio-

i M. R. N. Zarząd Miejski. W rezultacie za- 
i padła uchwała oddania cmentarza ewange-

klasy skrzypies 32 i akordionu 10 ucz­
niów. Powinno zaś być: do klasy 
fortepianu 91, skrzypiec 32 i akordionu 
10. (ipc)

GOSTYŃ
W tych dniach odbyła się w Gostyniu 

rozprawa przeciwko ogrodnikowi Karolowi 
Weigeltowi i jego rodzinie o odstępstwo 
od narodowości polskiej. Weigelt otrzymał 
karę 13 miesięcy więzienia, żona jego 6, 
a syn 8 miesięcy więzienia. Prócz tego sąd 

• orzekł konfiskatę całego majątku i dla 
Weigelta pozbawienie praw obywatelskich 
na przeciąg 3 lat.

Utworzył się w Gostyniu komitet powia­
towy, którego celem jest uporządkowanie 
grobów wojennych Armii Radzieckiej, 
Wojska Polskiego, partyzantów oraz ofiar 

i prześladowań hitlerowskich. Akcja ekshu­
macji i uporządkowania grobów będzie 

1 podjęta w najbliższych dniach.

__ ______ <   _____   i „A" z tego miesiąca po 
Lipińskiego. Skazany wyrokiem Sądu, 100 kg. Na kartki serii ItB" za jnaj 
Okręgowego w Ostrowie na karę (odcinek 1) po 100 kg i taką ilość na 
śmierci konfident gestapo — Piotr Li-jkartki serii „A" tego miesiąca, 
piński, wniósł kasację do Sądu Naj­
wyższego, o czym i ' 
swoim czasie naszych czytelników. O zabraknie węgla w składnicach mogą 
becnie otrzymaliśmy wiadomość, że go odebrać w Społem, mimo, że nie 
Sąd Najwyższy kasację Lipińskiego tyli tam rejestrowani. Termin odbioru 
oddalił, zatwierdzając tym samym wy-Jupływa z dniem 3 maja, 
rok Sądu Okręgowego. Skazanemu 
przysługuje jeszcze 1 - - • ~___ * ____ _ ___________
się do łaski Prezydenta Rzeczypospoli- walne zebranie. Sprawozdanie z ubie­
gi- O ile Prezydent nie skorzysta z pra- giorocznej działalności Związku złoży- '

_j, Z7_J-] Celem zlikwidowania zapasów wę-
informowaliśmy w gla w Społem, ci odbiorcy dla których

( Związek Weteranów Powstań Slą-
prawo odwołania skich grupa Ostrów odbył ostatnio swe

kilka dalszych 
lamp. Miarodajne władze winny pamiętać 
również o ulicach bocznych, które toną 
dotąd jeszcze w ciemnościach. (bg)

40 lat w służbie pożarnictwa. Doroczne 
walne zebranie Ochotniczej Straży Pożar­
nej uchwaliło jednogłośnie zamianować 
długoletnich działaczy na niwie pożarnic­
twa honorowymi członkami Straży, a mia­
nowicie: pp. Lewandowskiego, Kranza, Ja­
niaka Hoffmana i Bogusia. Wyżej wspom­
niani pracują w O. S. P. w Pleszewie od 
15 do 40 lat. Najstarszym członkiem jest 
właśnie p. Kranz,' długoletni prezes Straży. 
Zarząd Miejski przeznaczył 120 tys. zł na 
uzupełnienie sprzętu strażackiego. Straż 
pleszewska stoi — według oświadczenia 
Pow Komendanta Pożarnictwa — na wy­
sokości zadania. Nowy zarząd wybrano w 
następującym składzie: Kranz — prezes, 
Antoniewicz naczelnik, Jędrasiak — sekr., 
Boguś — skarbnik, Majchrzak—gospodarz 
oraz Hofman, Patelski i Filipiak — człon, 
zarządu. (bg)

wa łaski, wyrok zostanie wykonany.
Dokształcanie kupiectwa. W myśl sław Krzywda kasowe.

założeń Instytutu Wiedzy Zawodowej: Nowy zarząd Związku ukonstytuo- 
przy Naczelnej Radzie Kupiectwa PnPjwał się następująco: prezes p. Florec- 
skiego, poszczególne Zrzeszenia Kup-,kj Ignacy, I wiceprezes p. Bilski Ignacy, 
ców na stopniu wojewódzkim a ’.a n;-!n wicepreZes p. Muszyński Zygmunt, 
mi i powiatowym przystąpiły do pod-’Na sekretarza powołano p. Kujawę Sta- 
mesiema poziomu wiedzy zawodowej nieład, ,na zastępcę p. Kindę Antonie- 
wsrod kupiectwa. I kupiectwo ostro- [ Sprawy kasowe prowadzić będzie 
wskie me pozostało w tyle, lecz zorga- „ Sajnaj Franciszek. W charakterze 
nizowało cykl wykładów ż tej dz-e-i ławników weszli do zarządu pp. Szym- 
dziny. Wykładowcy omawiać bęią no-;czak Ludwik( Wawrzyniak Roman 1

„et™ Rrzywda Stanisław> Komisję rewizyjną
tworzą pp. Łochyński Bolesław, Miko­
łajczyk Józef i Michalak Stanisław.

Święcone Caritasu. We Wielką So­
botę w sali Domu Katolickiego urzą- 

___ r ___ ____ r__ dził Parafialny Wydział „Caritasu" 
cieszą się dużą frekwencją członków!przy pomocy Stów. św. Wincentego a 
tutejszego zrzeszenia. Odbywają 6ię Paulo tradycyjne 01 "
w auli Gimnazjum i Liceum Handlowe- ””"iU
go.

Nowy komendant powiatowy ..Służ­
by Polsce". Ponieważ . dotychczasowy 
komendant powiatowy organ.za.’ji 
„Służby Polsce" p. por. Ragalewski 
przeniesiony został do Wojewódzkiej 
Komendy tej organizacji w Poznaniu, 
miejsce j _ j.' j. ’. ’
Skwara.

Koło Miłośników Sceny. Ruchliwe na Żukowski, zam.
terenie Ostrowa koło Miłośników Sce- Kępno, skazany został przez Sąd Ókrę- 
ny pokazało nam w Święta, nowy owoc gowy w Ostrowie na karę 6 mieś, wię- 
swej pracy. Wystawiło mianowicie sta-Jzienia za usiłowanie przekupienia 
rannie i dobrze, .Roman? z Urzędem funkcjonariusza M. O. Wykonanie ka- 
Skarbowym”. Dobrana obsada i dobra;ry zawieszono na 3 lata.

we ustawy podatkowe, prawo handlo­
we, sposób prowadzenia księgowości, 
by stanowiła ona podstawy dowodowe 
dla Urzędu Skarbowego, ubezpieczenia 
społeczne itp. Poza tym cykl obejmo­
wać będzie wykłady ściśle fachowe i 
branżowe. Wykłady już się rozpoczęły i

li: p. prezes Bilski ogólne, a p. Stani-

s „Święcone" dla bied­
nych parafii farnej. Dary poświęcił i 
serdecznie do zebranych przemówił ks. 
kanonik Płotka. Obdarowanych zosta­
ło ponad 500 osób.

Podobna uroczystość odbyła się ró­
wnież w nowej parafii św. Antoniego. 
Zorganizował „święcone" przy pomo­
cy Stów. św. Wincentego ks. prób, 

jego zajął ppor. Władysław mjr Dymarski, (si)
Za usiłowane przekupstwo. Michał 

w Droszkach, pow.

Wykwalifikowani ban­
kowcy na stanowiska 

DYREKTORÓW

Poznań,

■o u o o

stupie

Każdy
SAMOCHÓD i MOTOCYKL 

specj*alność D, K. IAFb
naprawisz szybko, fachowo i po cenach umiar­

kowanych w warsztacie samochodowym

Józef Ondersk!
Poznań — Dąbrowskiego nr 87. 8367

Dnia 1 kwietnia 1948 r. zmarła po krótkiej 
lecz ciężkiej chorobie, namaszczona Olejami 
św., nasza najukochańsza matka, teściowa i 
babcia, śp.

z Andrzejczaków 

Michalina Schulzowa 
przeżywszy lat 72.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 5 bm., 
o godz. 11,00 z kaplicy cmentarnej na Dębcu.

Msza św. odprawiona zostanie w czwartek, 
8 bm. o godz. 6,30 w Kolegiacie Farnej.

W ciężkim smutku pogrążona 
rodzina

Dnia 2 kwietnia 1948 r. zmarł nagle na udar serca, namaszczony Oleja­
mi św., nasz najdroższy ojciec, teść i dziadek, śp.

przeżywszy lat 77.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 5 bm. o go&z. 11,15 z kaplicy cmen­

tarnej na Jeżycach.
Msza św. odprawiona zostanie w sobotę, 10 bm. o godz. 3 w kościele 

Serca Jezusowego.

Poznań, Słowackiego 34 m. 4.

W ciężkim smutku pogrążona 
rodzina

K. K. O.
na ziemie Odzyskane 

poszukiwani.
Oferty wraź z życiory­
sem prosimy nadsyłać 
pod adresem: Związek 
K. K. O. R. P. Oddział 
w Poznaniu, ulica 27 
Grudnia 19.

Spółdzielnia Budowlana
ogólnej użyteczności z ogr. odp. w Poznaniu 

zwołuje na sobotę, 10 IV. 1948 r. o godz. 17,00 (piąta)
NADZWYCZAJNE ZEBRANIE

które odbędzie się w Poznaniu, przy ul. Chlebowej 12 
Porządek obrad:

1. Zagajenie.
2. Stwierdzenie obecności.
3. Projekt zaciągnięcia kredytów.
4. Sprawa remontu domów na Wildzie.
5. Wnioski bez uchwał.

(—) W. Pyszkowski 
8347 prezes

Dnia 3 kwietnia 1948 r. zasnęła w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św., moja najdroższa, nigdy nie­
zapomniana żona, najukochańsza matka, bab­
cia, teściowa, siostra, bratowa, i ciocia śp.

z Oduszewskich
Jadwiga Teresa Pędowska
rycerz Niepokolanej przeżywszy lat 70.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 6 bm., o 
godz. 16,05 z kaplicy cmentarnej w Swarzędzu.

W ciężkim smutku pogrążeni 
mąż, dzieci, wnuki i rodzina

Swarzędz, Poznań, Warszawa, Kraków, 
Kalisz, Kielce, Złotoryja, 2abikowo, 
Rynek 27/8.

Zakupimy

o3067
RoK założenia 1920

F-a P. NIEDZIELA
POZNAŃ

Dolna Wilda 20 tel. 36*66
dawn. Al. Marcinkowskiego 24

wykonuje 
sztuczne nogi, ręce, gor­
sety, wszelkie aparaty, 
ortopedyczne, opaski 
brzuszne, pooperacyjne 
ze zbiornikami do kału, 
lecznicze, przed- i po- 
ciążowe, na opuszczenie 
żołądka i jelit oraz 
wkładki ortop. do pła- 
skostóp.

Tkalnia Łowicka
inż. Kolaszyński Zbigniew

ul. 11-go Listopada 102 — telefon 266-26 
poleca: 4b-60

kilimy, poduszki i lalki łowickie

5

t
♦

po cenach rynkowych roczniki a także 
poszczególne zeszyty czasopisma

Elektrotechnische
Berichte

♦ 
♦

oi

I Dla Fahryii i lilylńl Mierniczych
Polecam: wszelkie maszyny — przybory i su­

rowce w zakres cukiernictwa wcho­
dzące.

FK. LEWANDOWICZ p3114
Maszyny, Przybory i Surowce Cukiernicze 
Inowrocław, Sw. Ducha 26, tel. 1Ś-26, rok zał.1924

MAZISTE
pierwszorzędnej jako­
ści we wiadrach cyn­
kowych dostarcza w 

każdej Ilości 

uiYnudunn idydo 
i proszków do prania 

WACŁAW MINTA 
BYDGOSZCZ ' 
Bocianowo 25 

Telefony 31-63 - 22-65 
Na żądanie służę 

opróbkowaną 
ofertą bezpłatnie.

Tapety 
Ceraty 
stołowe, na torby i toki 

Chodniki, Wycieraczki 
RAMY do firan 

Zb. Ulami 
Wielka 9, I piętro 
wejście z ul. Szewskiej p3O73

MOTOR
OPEL KAPITAN 

w bardzo dobrym 
stanie

kupię.
Oferty pod „Opel" 
do Biura Ogłoszeń 
Pietraszek, Warszawa 
Wspólna 50. 4b-21

Wielkopolska Spółdzielnia Ogrodnicza w Poznaniu z odpow. 
udziałami zawiadamia, że Walne Zebranie Członków odbędzie 
się dnia 18 kwietnia br., o godz. 10 w świetlicy przy Palmiarni 
w Parku Wilsona, wejście z ul Matejki 18.

Porządek obrad Walnego Zebrania jest następujący:
1. Zagajenie i wybór przewodniczącego, sekretarza i 2 ław­

ników.
2. Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego Zebrania.
3. Sprawozdanie Zarządu za rok 1947.
4. Sprawozdanie Rady Nadzorczej za rok 1947.
5. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej za rok 1947.
6. Sprawozdanie rachunkowe i bilans Spółdzielni za rok 1947.
7. Odczytanie protokółu Związku Rewizyjnego.
8. Zatwierdzenie sprawozdania i bilansu oraz rachunku strat 

i zysków, podział zysku i udzielenie pokwitowania Zarzą­
dowi i Radzie Nadzorczej.

9. Wybory do Rady Nadzorczej.
10. Uchwała w przedmiocie zmiany wysokości wpisowego 
i udziału.
11. Uchwalenie preliminarza budżetowego na rok 1948.
12. Ustalenie najwyższej sumy zobowiązań.
13. Ustalenie wysokości diet dla członków Rady Nadzorczej.
14. Uchwała co do przystąpienia Spółdzielni do Centrali Go­

spód, Spółdz. Ogrodn. R. P.
15. Wolne wnioski. 4b-44

Przetarg
Zarząd Miejski — Wydział Budowlany w Poznaniu, ul. Grun­

waldzka nr 18, ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanit 
prac izolacyjnych w kondygnacji piwnicznej w budującej sic 
szkole powszechnej przy ul. Szamarzewskiego w Poznaniu.

Podkładki ofertowe otrzymać można za opłatą 600,— zł 
vi Wydziale Budowlanym w pokoju 100.

Oferty w podwójnych bezimiennych zalakowanych kopertach 
z napisem: Oferta na wykonanie prac izolacyjnych w kondygna 
cji piwnicznej w budującej się szkole powszechnej przy ulici 
Szamarzewskiego należy składać do dnia 12. 4. 1948 r., go 
dżina 9.00.

Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone wadium w Głó­
wnej Kasie Miejskiej, Nowy Ratusz, ul. Armii Czerwonej, po­
kój 301, w wysokości 2% od sumy oferowanej lub dowóć 
zwolnienia od obowiązku złożenia wadium.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się 12. 4 1948 r. o godz 
10.00 w pokoju 100.

Wadia nieprzyjętych ofert zwrócone będą w terminie 10 dni 
po otwarciu ofert.

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo swobodnego wybort 
oferenta bez względu na wysokość oferty jak również prawe 
unieważnienia przetargu bez podania powodu.

Wydział Budowlany
(—) Stachowiak Wiktor. Naczelnik Wydziału

4b-7£

999

i
ransiwowy rnstyiui isieKiroiecnniczny — *
Warszawa, Koszykowa 75 (w godz. 8—15). ♦

ze wszystkich lat.
Zgłoszenia pisemne i ustne pod adresem: 
Państwowy Instytut Elektrotechniczny —

4b-18

Potrzebny

REDAKTOR
do redagowania rolniczo-gospodarczych 
wiadomości. Od kandydata (tki) wymaga 
się umiejętności poprawnego władania ję­
zykiem polskim i zamiłowania do pracy 
redakcyjnej.
Zgłoszenia należy kierować do Naczelnika 
Wydziału Sprawozdawczo-Prasowego, — 
Państwowe Nieruchomości Ziemskie — 
Zarząd Centralny, Poznań, ul. Fredry 12, 
pokój nr 77. 4b-74 i

3
——————1^9^—9————

Maszyny
do pisania, liczenia — 
naprawia, przebudowuje 
i kupuje na części, nawet 
połamane, jak również 

MOTORKI
do maszyn
„MECHANIKA", Poznai
27 Grudnia 20, w podwó­
rzu, tel. 43-57. P3115

KONFEKCYJNY 
FACHOWIEC 

specjalność: płaszcze 
męskie, damskie, po­
siadający pierwszorzę­
dne modele szuka kie­
rowniczego stanowis­
ka. Oferty Głos Wlkp. 
pod nr 8206.

J 2 MONTERÓW S
S NA SILNIKI BENZYNOWE i DIESEL‘A 

znających dokładnie system pasowania, oraz 5
I POMOCNIKA
! zatrudni „Społem" Stacja Obsługi 7c w Ka- ;
* Uszu, ul. Krótka 7.
• Podanie wraz ż życiorysem w dwóch eg- * 

zemplarzach składać pod adresem Stacji. I
; Reflektuje się tylko na siły wykwalifiko- !
t wane. Obowiązuje wykonanie próby. Naj- ;

wyższa stawka wg płac „Społem" zape- ;
! wniona. 4 a-9 ■

Przetarg
Centrala Produktów Naftowych, Oddział Wojewódzki w Po­

znaniu ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie prac: 
betonowych, murarskich, ciesielskich, dekarsko-blacharskich 
oraz centralnego ogrzewania w Poznaniu.

Podkładki ofertowe w cenie 600,— zł i informacje otrzymać 
można w biurze Oddziału CPN. Poznań, plac Wolności 16, 
pokój 95.

Do oferty należy dołączyć dowód złoźonia w jednym z ban­
ków Poznańskich wadium w wysokości 2% oferowanej sumy. 
Oferty w podwójnie zalakowanych kopertach należy składać 
w Sekretariacie C. P. N., plac Wolności 16, pokój 72 do dnia 
19. 4. 1948, godz. 11, poczem o godz. 12 nastąoi otwarcie 
ofert.

Centrala Produktów- Naftowych zastrzega sobie prawo wy­
boru oferenta jak również unieważnienie przetargu bez poda­
nia powodu.

Centrala Produktów Naftowych
Oddział Wojewdzki w Poznaniu

__________________________________ 4b-2

Przetarg
Zarząd Miejski w Obornikach Wlkp. ogłasza przetarg nie­

ograniczony na odbudowe Gazowni Miejśkieej w Obornikach.
Podkładki ofertowe otrzymać można za opłatą 100,— zł 

w Biurze Zarządu Miejskiego, gdzie udziela się również bliż­
szych informacyj.

Oferty w podwójnych bezimiennych, zalakowanych kopertach 
z napisem „Oferta na odbudowę Gazowni Miejskiej" należy 
składać w Zarządzie Miejskim w terminie do 20. 4. br., go­
dziny 10.00.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 20. 4. br o ga­
dzinę 11.00.

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru 
oferenta bez względu na wysokość oferty, jak również unie­
ważnienia przetargu bez podania powodu.

Zarząd Miejski
(—) H. Borowicz, burmistrz 4b-43STRONA 6 Nr 92ABC
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Na Targi
polecamy:

listwy 
łaty 

kantówkę 
sza ó w k ę

z dostawą do sfo sk
Z. CYPiLK i W. WRZESIŃSKI

SKŁAD / IC A DREWNA
Poznań — Droga Dębińska 1 — tel 9.-73

Maszynowa obróbka drzewa na miejscu

Lekarskie . Potrzebna pomoc domowa za-
:az, Oórczyńska 36.____8324

♦
♦
♦
♦
*

♦
♦

♦
♦

♦
♦
♦ 
♦
♦
♦

♦
♦

ELEKTROLITYCZNE KONDENSATORY
pojemność 16, 32, 2x8, 2x16 mikrofaradów

CENY HURTOWE

4b-6

ST. BARCIKOWSKI iSka,s.zo.o.
Warszawa, Al. Jerozolimskie 11 — telefon 852-58, 852-59

♦ 
♦ 
♦

♦ 
♦
♦
♦ 
♦
♦ 
♦
♦ 
♦
♦
♦ 
♦
♦
♦ 
♦
♦
*
♦
♦ 
♦
♦ 
♦
♦

Dla PP. Stolarzy
polecamy:

BEJCE „GLORIA"
w torebkach — spirytusowe i wodne do bejco­
wania na drzewo w kolorach: machoń, orzech 
ciemny i średni, dąb, czarna i żółta.

Do nabycia w drogeriach! *

„GLORIA"
Wytwórnia Chemiczna

Bydgoszcz, ul. Dworcowa 94, tel. 31-63 l 22-65.
4b-61

» ten ą z

Prof. dr. L. Lakner, storrato
log, przyjmuje od 4—6, Libel­
ta 9, ptr. 1., nr tel 520-25

8377

Pomoc domowa potrzebna za 
taz. Zalewska. Strzelecka 28 
m. 9. cl23F

Wolne posady
Uczeń piekarski potrzebny. Po- 
znań. Żurawia 5. _ 8295

Cukiernik z praktyką do wy­
twórni lodów. Warunki dobre 
Zgłoszenia: Umińskiego nr 2C 
m. 7. 4b-77

OfłOO/Wt
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej. w soooty od 8—17-tej w Poznaniu przy ui Wyspian 
skiego 10 I piętro. — Tel. 64-75 i 62-70 (wewn 5) — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada ’

250 do 350 tysięcy poszukuje 
się do rozwinięcia dobrze pro­
sperującego przedsiębiorstwa 
handlowego branży chemicznej 
Gwarantowana rentowność 
wkładu. Oferty nr 91, Czytel­
nik. Aimii Czerwonej 1. C1207

Skradziono portfel dokumenta­
mi 26 bm. na Głównym Dwor­
cu zameldowanie milicyjne, 
zaświadczenie RKU Poznań na 
nazwisko Michał Mikołajczyk 

8240

Bufetowa-ekspedlentka. z iele 
rencjami, potrzebna. Cukierni? 
Knast, pl. Wolności 1 p3083
Pomocnik ogrodniczy i uczeń 
potrzebni zaraz Ogrodnictwo 
Tomiak, al. Pułaskiego nr 3 

8120

Księgowa

KRAWCOWE
SAMODZIELNE 

na suknie egzaminem 
czeladniczym krojczy- 
ni potrzebne, praca 
stała, lekka, dobrze 
płatna.
Wytwórnia Konfekcji 

Damskiej 
Leokadia JANUSZ 
ulica Wierzbięcice 18.

8391

ze znajomością prze­
bitki potrzebna zaraz.

Oferty kierować do 
„PAP", Mielżyńskiego 
nr 8, pod nr 1128.

4b-71

Samodzielna sekretarka znaj 
ca dokładnie język polski i p 
sząca biegle na maszynie. Zgł 
szenia: od 10—13-tej. Poznai 
ul, Chociszewskiego nr 29 m. :

Dziewczyna do wszelkich prac- 
domowych w zamian m.eszka- 
nie utrzymanie wyuczę szy­
cia Zgłosz.; Wierzbięcice 32 
m. 7. _______________ 8372
Tapicerzy-dekoratorzy do deko­
racji stoisk potrzebui. Szafra- 
nek Hetmańska 3, tel. 61-27 

_ ____ 8362 
Marszantkę przyjmę natych 
miast. Pracownia kapeluszy 
Wawrzyniaka 5,________ 8363
inteligentnej wychowawczyń 
do dzieci poszukuję. Zgłoszę- 
nia: tel 94-51. 8361

Gosposia samodzielna, dóbr 
warunki, dom 5 osób, potrze 
bna zaraz. Grochowska nr 2i 
m. 2._________________p312i
Rolnik, pracownicy rolni, ogro 
dnik (czkaj, gosposia potrzebni 
Posada staja, wynagrodzeni' 
wysokie. Podróż opłacona 
Zgłoszenia pisemne referencja 
mi PAR Poznań, Ratajczaka 7 
pod 4,128. p312’

Potrzebne maszynistki z prak; 
tyką do pracy zaraz. Zgłaszać 
się do Komendy Wojewódzkie’ 
„Służba Poisce", Poznań, ul 
Che nwńskiego nr 21. 8352
Gosposia z dobrym gotowaniem 
do 2 osób zaraz, świadectwa 
konieczne. Zgłoszenia: od 17 
do 18-tej, Sporna 1, I ptr 
(obok Urszulanek).______ 8393
Młodszy czeladnik kominiarsk’ 
potrzebny zaraz. Nekla, powiat 
Środa. ________ 8422

hsęgŁwy-
Dilansito

ze znajomością księgo­
wości przebitkowej, 
i dłuższą praktyką, po­
szukiwany. Zgłoszenia 
Zakłady Przemysłu O- 
grodniczego —- Poznań 
Rataje 138

Uczeń rzeżnicki z praktyką po- 
trzebny. Jeżycka 35. 8427

Pomocnica domowa na stałe dc 
Warszawy referencjami, rodzi­
na bezdzietna. Zgłoszenia: Po 
znań. Niecała 14 m. 4.__ 8420
Kowal z własnymi narzędzianr 
potrzebny. PNZ, Zespół Sanni­
ki. poczta i stacja kolejowa 
Kostrzyn Wikp. 8414

Potrzebna młodsza ekspedient­
ka. Zgłaszać się z świadectwa­
mi i życiorysem. W. Kruk, ul 
27 Grudnia 2. _______ p312?

Malarzy czeladników przyjmr 
do pracy. Józef Urbański. Po­
znań W. Garbary nr 23 m. 9 

8405
Pomocnik ogrodniczy samotnj 
potrzebny. Ogrodnictwo, A 
Słupiński, Poznań, Zawady 38 
______________________ 8402 
Służąca przychodnia potrzebna 
zaraz. Zacisze la m. 5, godz 
3—5 po pół.___________8336
Pomocnika krawieckiego na 
duże sztuki przyjmę zaraz — 
Dzierzgcwski M.. plac Asnyka 
4 m 1. ________8337

Przedstawicieli zaprowadzo 
nych, branży chemiczno-technj- 
cznej, na województwo poznań­
skie górnośląskie, pomorskie 
ódzkie. Oferty PAR Poznań 

Ratajczaka 7, pod 4,125. p312ż
Urzędniczkę do prac biurowycl- 
z dobrą stenografią i pisząc? 
biegle na maszynie przyjmie 
zaraz firma prywatna. Oferty 
PAR. Ratajczaka 7, pod 4,118

P312C

Szuka posady
Księgowy bilansista obeznany 
w sprawach podatkowych przyj­
mie pracę dorywczą, godzino­
wą nadzorcy. Pierwszorzędne 
referencje. Zgłosz.: tel. 69-23 

7990

Wychowawczyni do dziewczyn­
ki potrzebna. Referencje. Ul. 
Strzelecka 41 m. 4. 8338

Pracownica sezonowa do na­
ciągania kapeluszy potrzebna 
zaraz. Poznań, ul Siemiradz- 
kiego lOa m, 8. _____ 8241

Szofer na ciągnik Lanz po­
trzebny. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 8319.

Księgowy-bilans przyjmie pra­
cę w godzinach popołudnio­
wych. Of. Gł. Wlkp. nr 8191

Gosposia z samodzielnym goto­
waniem na stałe potrzebna od 
15 kwietnia. Zamkowa 3 m. 7 
__________________ ___  8264 
Pomocnica domowa z dobrym 
gotowaniem, z dobrymi świa­
dectwami, potrzebna zaraz. 
Zgłoszenia: Podkomorska 12, I 
od 5—7 (Osiedle Grunwaldz- 
kie).________________8274
Gosposia samodzielna z refe­
rencjami zaraz potrzebna. Fo­
cha 29 nt; 8. p3068

Młody czeladnik zegarmistrzów 
ski szuka posady. Oferty PAR 
Ratajczaka 7, pod 4,101. p310f
Ogrodnik, żonaty, przyjmie za 
raz posadę. 12 lat praktyki 
uprawa warzyw, hodowla kwia 
łów. Oferty nr 942 Czyte'nik 
Focha 14._____________ F61J
Młodsza samodzielna gosposi? 
przyjmie posadę od 15 IV. Po­
siada dobre świadectwa. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 8334.

Korespondencyjne Kursy Kstię- 
gowości wszystkich system w 
bilanse, podatki, przebitkowa 
Informacje: Kursy Handlowe 
Smólskiego, Poznań Wawrzy­
niaka 33.  4b-ll
Kursy stenogrąfii i pisania ne 
maszynie. Wpisy Szkoły Przy­
sposobienia Handlowego, plac 
Wolności 2. 7810
Kursy licealne, gimnazjalne —
Łukaszewicza 2 m. 10. 8356

l' Korepetycji z języka angiel­
skiego. francuskiego, niemiec- 

' kiego udziela nauczycielka — 
: Grunwaldzka 17 m. 3, dzwonek 

8416

r Osobiste
Wszystkim znajomym za złożo 

6 ne życzenia w dniu ślubu na­
szego oraz pani H. Kasakowej 
za piękny śpiew w kościele 

. staropolskim Bóg zap aĆ dzię­
kują H. Ha.idrychowie. 4b-78
Salon mód Gabryeli Kapczyń- 
slsiej szyje elegancko. Słowac­
kiego 25, IV ptr. 8254
Halo uwaga! Nadszedł nowy 
transport akumulatorów moto­
cyklowych, radiowych, podu­
szek elektrycznych, pończo­
szek do gazu oraz świeży tran­
sport płyt patefonowych, naj­
nowsze przeboje. Poza tym po­
lecamy akordiony, harmonijk: 
ustne oraz głośniki radiowe — 
,.Emka". Poznań, ul. Wrocław­
ska 30. Własne warsztaty na­
prawy. p3005

Wykonuje wszelkie 
prace blacharsko-bu- 
dowlane, urządzenia 
sanit. gazowe, wodo­
ciągowe, kanalizacyj­
ne 
Stanisław MENDEL 

mistrz blacharski 
Poznań, Wawrzyniaka 
nr 7. 8346

Sprzedaże
Wiosenne i letnie sznurkow- 
ce z płótna i taśmy poleca 
iracownra obuwia Poznań. M. 
Focha 29 m. 8 Tel 73-09.

P2087
Stołowy nowoczesny, orzech 
kaukaski, wykonanie wykwint- 
ne korzystnie. Janiak, Poznań, 
Rybaki 6 w podwórzu. p2246
Tapczany, materace wykonuje 
„Rekord", ul. Kurzanoga (bo- 
czna Ratuszowej). 4b-8 J
Rasowe młode bernardyny wraz C
z matką. Grunwaldzka 62 m. 6 
od 16—18-tej 8161 =
Srebrne wyroby, przedmioty 
artystyczne — użytkowe sprze- 5 
daż — kupno — komis. „La- £ 
mus". Sieroca 5/6. P3038 5
Fortepian krzyżowy sprzedam ’
Śniadeckich 30 m. 9. 8271 g
Samochód DKW sprzedam. Klu- * 
czyński. Nowe Miasto, powiat 0 
Jarocin. p3019 1
Samochód ciężarowy l*/» tony 1 
całkcwicie kryty Peugeot. 3 
motory korzystnie Tel. 85-95

P3094 j

Skórzany garnitur klubowy — 
kanapa i 2 fotele sprzedam 
Limanowskiego 12 m. 4. 8302
Kuchnie nowoczesne najkorzy­
stniej Płwiejska 26. stolarnia 
w podwórzu,____________k648
Fryzjerskie urządzenie komple­
tne sprzedam. Kosińskiego 16 
m. 1. 8385
Meble oddzielne sztuki ora? 
komplety korzystnie poleca Ja 
niak — Balcerowski. Za Bram­
ką 4 (przy Województwie) 
_____________________p308C 
Radioodbiorniki, anody, żyran 
dole lampy stołowe, kuchenki 
żelazka elektr. sprzedają — 
kupuje „Elektromont". Marsz. 
Focha 32, tel. 61,79. Fachowe 
naprawa radioodbiorników. Wy­
konuje instalację na siłę •* 
światło.________________8365

Pianina najkorzystniej — Dry- 
gas, Skarbowa 15._____ p3137
Wózek dziecięcy sprzedam —
Strzelecka 25 m. 8. 4b-64
Siodła angielskie sportowe, f 
sztuk, sprzedamy. M yny „Spo 
łem" w Kaliszu, al. Stalina 11 

4b-66

Farmaceutyczno-Chemiczne ar­
tykuły pochodzenia zagranicz­
nego kupujemy — na dowody 
wewnętrzne. Hurt farmaceuty- 
czno-chemiczny. Spółdzielnia 
Pracy ..Technika Przemys'o- 
wa‘! Warszawa, Chmielna 20 
Telefon 887-45. 7b-4

Ulokuję około 2 miliony jakc 
wspólniczka do lukratywnegc 
przemysłowego lub handlowego 
przedsiębiorstwa. Oferty PAR 
Ratajczaka 7. pod 3,1383.

p3011
300 tysięcy, przystąpię jako 
cichy wspólnik przyjmę pracę 
Oferty Glos Wlkp. nr 8303,

Potrzebna zaraz gosposia. Wa 
runki dobre. Wymagane świa­
dectwa i referencje. Zgłaszać 
się: ul. św. Wojciecha 22/2-? 
m. 2. godz. 10—13-tej. p3117

Inteligentna, dobrej rodziny 
długoletnią praktyką, świade­
ctwami. uczciwa, pracowita 
czysta, przyjmie posadę ,samo­
dzielnej gospodyni na probo- 
stwie, Of. G*. Wlkp, nr 4a-12

Części 
przybory 
samochodowe 
w wielkim wyborze do 
samochodów różnych 
marek — poleca

T.Czajczyński
Poznań, ul. Dąbrow­
skiego 89, tel. 20-14. 

4b-69

Zgubiłem legitymację Ubezp. 
Społecznej nr 46708102. Ste­
fan Grycza, Dąbrowa, powiat 
Poznań._______________ cl 213
Zgubiono kartę RKU Poznań, na 
nazwisko Czesław Rzadkiewicz. 

8258

Maszynę do pisania, długi wa 
łek; pianino Wolkenhauer, peł­
na płyta stalowa. Adres wska 
że Czytelnik, Armii Czerwone 
1. nr 931.________ C1227
Motocykl marki „Triumf" 25C 
ccm. Obejrzeć można w godz 
od 10—15-tej. Poznań. Okrę 
gowy Związek Motocyklowy 
Daszyńskiego 40, 4b-72
Lodówka, duża szafa, na cho 
dzie do sprzedania. Poznań 
Umińskiego 20 m. 7. 4b-7C

Dyreiitja Przemysłu M^ejstmgo
Centrala Zaopatrzenia i Zbytu

POZNAN
u’. Chełmońskiego 10 - Tel. 74-18 
Składnica Nr 1 Roosevelta 10 
Tel. ćó-04

na zbliżający się sezon w osenny
poleca

maszyny rolnicze
jak:
dołowniki, brony, brony posiewne 
kultywatory, pługi, sorłowniki
i parniki do kartofli 
siekacze do buraków 
śrutowniki itd.
oraz części zamienne

rtkę dobrym stanie sprze- 
i Mottego 7 m. 6. 8289

ogumiony do transportr
a. Poznań, Mylna nr 10 

8384
ynę krawiecką Singer, jak 
i. Skład rowerów, Poznań 
ary 14. 836?

rzedam bufet do jadalni —
:iia 47 m. 2,______ __835S
:ka na starter. Dąbrowskie
40, warsztat.8355
kg miodu sprzedam. Adrer 
:aże Głos Wlkp. nr 8354.

Samochód osobowy D. K. W. * 
i. dobrym stanie, na nowyn- 
igumieniu. Poznań ul. G'rk 
3/15, tel. 65-70. 8344

4b-82
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Okazja! Sprzedam psa bernar 
dyna, czysta rasa, 9 mieś, 
wilcźka-suczkę 3-mies. Wy 
spiańskiego 16 m. 9. 8426
Wózek sportowy i kojec. Wia­
domość. tel. 63-80. p3127
Bigćwkę 120 cm długą do bi- 
gowania kartonów sprzedam 
F-ma „Opakowanie*‘. Półwiej- 
ska 39 (nar. Ogrodowej). p3132
Rower damski sprzedam. Lodo­
wa43a m. 1.__________8305
Samochód osobowy „Ford** — 
sportowy, sprzedam, lub zamie­
nię na reklamówkę. Of. Głos 
Wielkopolski nr 8288.
Radjo super „Mende". lampy 
stalowe, jak nowy. Łukaszewi­
cza 30 m. 6. 8290

Ł najlepiei płaci i wymienia
Łódzka Hurtownia Art. Włókienniczych 
Poznań, św. Marcir. 61. Tel. 35-40. 
Filia: M. Focha 16, w Hali Targów Po­
znańskich, naprzeciw Dworca Zacho­
dniego. Tel. 63-3^__________ O3088

Samochody Ford-Kanada 3-to i Sportke dla bliźniąt. Garbary 
nowy z przyczcpką. Ford-Eife’ ( 25 m. 3. 8291
4-osobowy oba po generalnym j ......
remoncie sprzeĄam. 
519-10.

ęiatnyu | ,
Telefor Futra zrebcowe ’ piżmowce 

835C sprz-dam — św Marcin 27 
— im. 14- 8293

Klacz wysokożrebna, sprzedaż, ‘ ~ ~ ----- ~
zamiana. Brzozowa 23 (Dębiec) ; ,lsa srebrnego oraz ko'nier? 

8342 I okazyjnie sprzedam. ”------............. hrknRrAM/łcoi-a m a
—.... Poznań

Łukaszewicza 15 m. 4. 8300

Kupimy natychmiast

SZAFĘ
ŻELAZNĄ

Szczegółowe zgłoszenia 
z podaniem ceny do 
„PAP", pod nr 1106. 

4b-53

Kupię Poznaniu domek ogród­
kiem. Of. Gt. Wlkp. nr 7888.
Kupię jednorodzinny domek o- 
giodem. Ot. Gł. Wlkp. nr 8400
Domek wypalony nadający sit 
do odbudowy lub parcelę ku- 
pię, Of. Głos Wlkp. nr 8396.
Sprężarki amoniakalne, dwutle 
nek siarkowy, chlorek metylu 
i wszelkie części do maszyr 
chcdniczych natychmiast ku­
pię. Fa Bernard Wadziński. Po 
znań, ul. Krauthofera 25 8401
Kupię willę lub dom komforto 
wy Gnieźnie albo zamienię wil 
lę komfortową 3-mieszkaniowr 
Bydgoszczy na willę lub doir 
GnieŻnie. Oferty Głos Wielko 
polski nr 8428.
Maszynę łańcuszkowym świ 
drem kupię. Oferty PAR. Rataj­
czaka 7, pod 4,141. p313f
Samochodowo-motocyklowe czę. 
ści, łożyska kupuje Motoryza 
cja. Poznań, Focha 16, naprze­
ciw Dworca Zachodniego)

F612

Państwowe Przedsię­
biorstwa Robót Komu­
nikacyjnych w Pozna­
niu, Skarbowa 8, tel. 
520-72 zakupi: 

kocioł parowy 
lub lokomobilę 
w dobrym stanie o po­
wierzchni ogrzewalnej 
25—50 m'.

2 beczkowozy
1,5—2m‘ 

4b-56

Setkę w dobrym stanie kupię
Sikorskiego 6 m. 19 Telefor 
26-29, Od 16—18-tej. p313C
Piec kulisty do palenia kawy 
kupię. Adres wskaże PAR. Ra 
tajczaka 7, pod 4,134. p312f
Kupimy dom wypalony do re 
montu Śródmieściu, dobrym 
punkcie. Pośrednicy wykluczę 
ni. Oferty nr 939 Czytelnik. M 
Focha 14. F60f
AAAAAAAAOAAAAAA

Dyrekcja Przemysłu 
Miejscowego - Centra­
la Zaopatrzenia i Zby­
tu, Chełmońskiego 10 
zakupi większą partię 

oiejo m 'wo
oraz

Milion, w razie potrzeby i wię­
cej, ulokuje jako wspólnik 
przedsiębiorstwie przemysło­
wym wzgl. handlowym Oierty 
Głos Wielkopolski nr 8252.
Przystąpię do spółki w tartaku 
wzgl. firmie branży drzewnej 
Oferty. Głos Wlkp. nr 8251.
200 tys. zł poszukuję do zago- 
spodarzenia 10 ha dobrej zie­
mi blisko Poznania, dobra ko­
munikacja. Świetna lokata ka- 
pitahi. Óf. Gł Wlkp. nr 8242

Wolne oka’e
Dwie ubikacje na warsztat 
wzgl. cichy przemysł. Zgło­
szenia: Dąbrowskiego 43 — 
m 24, 15—17. 

Zgubiono dokumenty wielką 
środę ulicy Masztalarskiej na 
nazwisko Władysław Wiatr, do­
wód zameldowania — osobi­
sty. zaświadczenie RKU Po- 
znań,_____________ 8234
Zagubiono pozwolenie nr 14933 
wystawione przez Okręgowy 
Urząd Samochodowy Poznań — 
Jan Jankowski. Leszno. Naru­
towicza?^_____________ 8219
Zagubiono dowód tożsamości 
nr 444 wydany przez Zarząd 
Gminny w Perzowie, kartę o 
zgłoszeniu się do pierwszej re­
jestracji wojskowej wydany 
przez Zarząd Gminy Perzów nr 
32/1928 na nazwisko Stanisław 
Młot_____________ 4a-39
Zniszczono zaświadczenie RKU 
Konin na nazwisko Kazimierz 
Nowakowski, wieś Strumyk, 
pta Kramsk.

Transport

Posiadam lokal odpowiedni na 
cichy przemysł i mały wkład 
gotówkowy. Szukam wspólnika 
(czki) fachowca. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 8204._______
Skład przy Starym Rynku od 
dam za zwrotem remontu. W:a 
domość; ul. Woźna 2/3, sk ąd 

8396
Mieszkania 1. 2, 3-pokojowe 
również na biura lub cichj 
przemysł, śródmieście, nowy 
dom za zwrotem kosztów re­
montu wydzierżawi właściciel 
Informacje: tel. 94-43 lub ofer 
ty Glos Wielkopolski nr 8349

Szuka lokalu
2 pokoje z kuchnią, z wygoda­
mi, poszukuję za zwrotem ko­
sztów remontu. Telefon 17-86 

______ p2979
Pokój meblowany solidny, nie- 
krępujący, w śródmieściu, za­
raz poszukiwany. Zgłoszenia- 
PAP, Mielżyńskiego 8.___ 4b-54
Starsza pani poszukuje skro­
mnego pokoju. Cena obojętna 
Oferty GŁos Wlkp. nr 8335.
Studentka, córka lekarza, po 
szukuje pilnie pokoju umeblo­
wanego ewtl. z utrzymaniem 
Oferty Głos W1 kp_nr 8177.
Lekarz stomatolog (dentysta' 
poszukuje locum na gabinet ? 
poczekalnie na godz. popołu­
dniowe Śródmieściu. Oferty 
PAR, Ratajczaka 7. pod 4.93 

______P3101
Pokoju umeblowanego szukam 
Warsztat samochodowy. Onder- 
ski, Poznań, Dąbrowskiego 87 

8366
Spokojna studentka szuka po- 
koju Of, Glos Wlkp. nr 8415
Widnego pokoju śródmieścii 
poszukuje solidny. Oferty Czy­
telnik, Armii Czerwonej 1. ni 
935 _______________ C1231
Hurtownia poszukuje lokalu w 
śródmieściu, pokoju na biurc 
oraz magazynów fpiwnice) 
Zgłoszenia: tel. 524-72. P313'
Samotny na stanowisku poszu­
kuje pokoju umeblowanego. Of 
FAR, Ratajczaka 7. pod 4.106 
_____________________p3112
Lekarka poszukuje pokoju. Ce­
na obojętna. Oferty C.ns Wiel­
kopolski nr 8278.
Poszukuje 3*/s pokoiu zaraz 
wolne od kwaterunku. Adres 
wskaże Cos Wlkp. nr 8299.
Samotny poszukuje ntekręouią- 
cego, umeblowanego pokoju 
przy kulturalnej rodzinie. — 
Ofertv: PAR. Ratajczaka 7 
pod 4.63._________ p3079

Odgruzowanie, zwózkę materia- 
■ów budowlanych i innych wy- 
konuję. Fabryczna 29.__ 8320
Samochodami przewodzimy 
wszelkie towary. Koncesjono­
wane Przedsiębiorstwo. Zamó­
wienia telef. 23J57.- __  p3084
Przewóz samochodami. Mylna 
nr 10. 8383

Różne
Wypożyczam ślubne suknie, 
welony. Jackowskiego 40. Ta- 
larowska. 7294

Mierzwa gęsia 
do sprzedania. Tuczar- 
nia gęsi. Ulica Bonin, 
ostatni przystanek 11 
na Winiarach, telefon 
97-12. 8315

Pracownia Gorsetów — Anna
Herman (zał. 1922 r.). poleca 
pasy, biustonosze, pasy leczni­
cze Poznań, Szwajcarska 22

F61F
Dachy pokrywa oraz wszelkie 
prace blacharskie wykonuje ■ 
Przedsiębiorstwo Robót Bla- 
charsko-Dekarskich — Ignacy 
Mandowski, Poznań, Grobla 3 
Tel. 34-69. p3141

Letniska
PuszczyKówko — pokój latem 
samotnym. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 8273.

Matrymonialne
Panna, lat 38, przystojna, po­
siadająca 700 tys. gotówki i 
wyprawę, ceniąca zacisze do­
mowe. pozna pana wysokiego ■ 
kulturalnego Cel matrymonial­
ny. Of. Gł. Wlkp. nr 8326.
Kawaler, lat 28. uczciwy, syn 
zamożnych rodziców, pozna 
pannę do lat 25, dobrą kraw­
cową albo akuszerkę. Cel ma­
trymonialny. Oferty GL Wielko- 
polski nr 8032,_____________
Przystojny nauczyciel pozna 
panią miłą i zgrabną, wyższe­
go wzrostu, materialnie nieza­
leżną, mieszkającą w Poznaniu, 
do lat 24. Cel matrymonialny. 
Oferty PAR Ratajczaka 7, pod 
4.44.______ ______P3065
Wdowa samotna lat 55. posia­
dająca domek z ogrodem, po­
szukuje męża do lat 57. Cel 
matrymonialny. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 8294.

UZDROWISKA
NADMORSKIE 

przyjmą do pracy: kie­
rowników zakładów 
gastronomicznych, bar­
manów, bufetowe re­
stauracyjne, kucharzy, 
kucharki, kelnerów, 
kelnerki, pokojówki^ 
ekspedientki do skle­
pów i kwiaciarki.

Zgłoszenia pisemne 
z życiorysem kierować 
do Inspektoratu Okrę­
gowego Uzdrowisk Nad 
morskich w Ustroniu 
Morskim, pow. Koło­
brzeg. 4a-19

Krawcowa, dobra siła, poza 
dom Adres wskaże Głos Wlkp 
nr 8272.__________________
Konstruktor przyjmie dodatkowe 
zajęcie. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 8106.____________
Młoda biuralistka, pisząca bie­
gle na maszynie, szuka natych 
miast pracy na wsi, majątku 
uzdrowisku. Warunek- mieszka­
nie, miejscowość obojętna. Of 
Głos Wielkopolski nr 8416.

Nauka
Handlowe Kursy Półroczne roz­
poczynam 15 kwietnia. Kursy 
Handlowe Sa lskiego Wawrzy­
niaka 33. 4b-7

Najważniejsze audycie radiowe na wtorek 6. 4. 48
6.00 Aud. por.; 6 05 Gimnastyka; 6.15 Wiadomości poranne- 

6.50 Program dnia; 7.00 Dziennik poranny; 8.35 V odcinek 
powieści; 9.02 Przerwa; 11.57 Hejnał; 12.04 Dziennik połud­
niowy; 12.25 „Koncert rozrvwkowy“; 13 20 Nadprogram; 13.3r 
Muzyka ludowa; 14.30 Aud. dla dzieci; 14.50 Kursy radiowe 
dla nauczycieli; 15.00 Wiadomości z Ziem Zachodnich; 15.05 
Wiadomości bieżące; 15.10 „Pisarz wielkiej przygody", felie­
ton literacki mgr. Eugenii Kochanowskiej: 15 2O«»Kalejdoskor 
muzyczny"; 16.00 Dziennik popołudniowy; 16 30 Kącik szachi 
stów; 16.35 „Dorsze smakują najlepiej"; 16.45 Skrzynka tech­
niczna; 16.55 Słuchowisko oryginalne: 17.35 Muzyka lekka 
17.45 Wykład; 18.00 „Mozaika muzyczna"- 18.45 Powieść 
19.00 Pieśni Stanisława Kazury; 19.20 Koncert; 20 00 Dziennik 
wieczorny; 20.40 Montaż dźwiękowy; 21.00 Koncert symfo­
niczny; 22.15 „Ulubione melodie włoskie"; 22.45 Koncer 
życzeń; 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.15 Program na dzie. 
następny; 23 30 Hymn i koniec audycyj.

Wydawca Spółdzielnia Wydawnicza „Crylelnlk" 
Red a kto aacieltn Jan Zaplerskl
Adres redakcji- Poznań ul Matejki 53 tel 64-75. 

62-70 < 77 49

Tłoczono w Drukarni św Wojciecha met z.arządem Państw 
w Pozna-.iu — K—50851

DKW setka i Sachs setka, ze­
gar kontrolny. Madalińskiego 7 
m. 26._________ 8332
Pianino sprzedam. Dębiec, ul
Wiśniowa 6 m. 2. 832S
Ziindapp sprzedam. Kopernika 
nr 3. stolarnia._________ 8311
Akordiony 80, 24 sprzedam —
Grudzieniec 90 m. 1, _ 8313
Dom dwupiętrowy, dzielnicy 
Łazarz, korzystnie sprzedam
Oferty ’ PAR, Ratajczaka 7 — 
pod 3,1366.___________ P3OO2
Fotografie nagrobkowe, porce­
lanowe wykonuje „Fotocerami- 
ka“ Warszawa, Sikorskiegc 
33. Informacje listownie. 4b-12
Sprzedam plac budowlany przy 
Moście Chwaliszewskim wzglę­
dnie zamienię z dopłatą na 2 
pokoje z kuchnią wyłączone 
Oferty Głos Wlkp. nr 8100. _ 
Motocykl BMW 500 przyczepką 
na sprzedaż. Stan dobry. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 8175.__ 
Skład z mieszkaniem w dobrym 
punkcie. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 8235,____________ _
Motocykl DKW 200 ccm w do- 
brym stanie sprzedam. Poznań 
M, Focha 175. Drogeria 8236
Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepianów, św Mar 
cin 22 w podwórzu, telefon 
23-91._____________ p304f
Sklep delikatesów, dobrze pro­
sperujący. w dużym mieście 
pcw., blisko Poznania zaraz 
sprzedam. Oferty PAR, Rataj 
czaka 7, pod 4,42. p3063

Dyktę od 5—10 mm

Parkietu
kilka set metrów 

poleca
Pawłowski & Wiśniew­

ski — Poznań, Garba­
ry 60. 8119

Kocioł do centralnego ogrzewa­
nia. etażowy 1,5 m* Dąbrow­
skiego 69. tel. 98-69. p3096
Ręczna maszynka elektryczna 
do krojenia materiałów. ófertv 
PAR, Ratajczaka 7, pod 4.88

P3096

Zamiana

Odbiornik 3 zakresy do sprze- 
dania. Józefa 6 m. 4. 83-lc
Parcele 3 ha oraz drzewo dc 
budowy sprzeda Feliks Wei- 
mann, Terespotockie. poczt? 
Opalenica.____________  8345
Sprzedam maszynę pisania wa 
lizkową, maszynę szycia. Adrer 
wskaże Głos Wlkp. nr 8397. _
Majątek podmiejski, 70 hekta­
rów, bez inwentarza. 3 700 000 
wpłaty 2 500 000,— . Swiątkie- 
wicz, Gniezno. Moniuszki nr 1 
tel. 18-87, 3b-566
Wózek dziecięcy (autko) jak 
nowy sprzedam. Matejki nr 46 
m. 2. _____________ 842?
Motocykl Ziindapp 200 dobryir 
stanie sprzedam. Marsz. Foch, 
nr 60________ ._______ 84lf
Jadalnią nowoczesną sprzedam 
Dąbrowskiego 15 m. 3. 841?
Rower męski, damski, sprze­
dam. Kochanowskiego 9 m. 1 

840f
Wózek dziecięcy i sportkę. Po 
plińskich 5a m. 15._____ k65?
Parcela po zburzonym domu 
fundamentami. Poznaniu, oko 
lica Starego Rynku. M. Fochr 
49 a. 6. 8399

Wytwórnia 
Wód Gazowych 
Rozlewnia Piw

dobrze zaprowadzona 
w Poznaniu, w pełnym 
biegu na sprzedaż. — 
Telefon 29-57. 8360

Kupna
Obligacje Pożyczki Odbudowy 
Kraju kupię. Płacę 40 proc 
Oferty Głos Wlkp. nr 8395..
Konie na rzeź kupuje Stani­
sław Gałkowski. Poznań, Zam- 
kowa 7, tel. 31-55 4a-4
Silniki na ropę 6. 8 lub 10 KM 
dla gospodarstw kupimy. Ofer­
ty PAR. Ratajczaka 7 — pod 
4.13__________________p3030

Mieszkanie 4-pokojowe samodz. 
centrum zamienię na 2 pokoje 
z łazienką. Oferty PAR. Rataj- 
C7^a.ł‘a..7' __ P3097
Zamienią mieszk. 1 pok. w o- 
brębie fabr. H. Cegielskiego 
względnie odstąpię za zwro­
tem kosztów remontu. Of. Głos 
Wielkopolski nr 8311.
Poszukuję 2 pokoi z kuchni? 
albo zamienię na 3 pokoje ku­
chnią w centrum Szczecina 
Zgłoszenia: Kalas, św Marcin 
nr_68._________________ 838C
Zamieszkuję przy ul. Grun­
waldzkiej, zamienię z dopłat? 
pok/j na pokój z kuchnią. Of 
G os Wielkopolski nr_8341.
3 pokoje z kuchnią, ogrodem, 
we własnym domu w miejsco­
wości letniskowej zamienię n< 
mieszkanie w Poznaniu, ewtl 
dopłacę. Kilińskiego 3 (skier 
spożywczy). ____________839C
2 pokoje kuchnią z sublokato 
rem Półwiejskiej zamienię n- 
2 pokoje z kuchnią bez sub­
lokatora. ewtl. bloki kolejowe 
Oferty Głos Wlkp nr 8403.
Zamienię mieszkanie centrum 
Katowic na odpowiednie Po­
znaniu. Oferty: PAR Ratajcza 
ka 7, pod 4,61.______ p3077
Samochód ciężarowy zamieni? 
na osobowy. Oferty Głos Wlkp 
nr 8263.

Płytę traserską 0,8X 1 m lut 
większą oraz planszajby kupi 
mv zaraz. „Metawar" Kanta 
ka 8 9.___________p3111
Willkę Jednorodzinną z więk­
szym ogrodem kupię Może być 
niewykończona w budowie O-:
kolica Poznania, na trasie Mo-j „ ... ____
sina—Poznań. Oferty Gł. Wlkp | jętna. Oferty: PAR, Ratajcza- 
nr 8163. ka 7, pod 4,98, p3105

Trzy pokoje kuchnia, śródmie­
ściu. wynajmą, na biuro lub 
pracownię za wskazanie inne­
go mieszkania, dzielnica nbo-

Hurtownia poszukuje lokalu w 
śródmieściu: nokoiu na biura 
oraz magazynów (njwnicel. — 
Zgłoszenia: telefon 524-72.

P3095

inżynier, kawaler, 
przedsiębiorstwem, 
kulturalną panią w 
trvmonialnym. Ofetry 
tajczaka 7, pod 4,54.

własnym 
zapozna 

celu ma- 
PAR. Ra- 

P3071

Dzierżawy
Dzierżawy kiosku poszukuję 
Oferty Glos Wlkp. nr 8230.

Panna trzvdziestodziewięciole- 
tnia. inteligentna, domatorka 
na dobrej posadzie przemyśle 
własnym mieszkaniem, pozna 
solidnego pana celu matrymo- 
n;alnvm. Wdowcy niewyklucze- 
ni. Oferty Głos Wlkp. nr 8222 

8282
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Z początkiem marca zgubione 
pamiątkowy pierścionek trzy­
naście małych diamentów w 
srebrze oprawnych, pierścio­
nek z-oty. Znalazcę odpowie­
dnio wynagrodzę. Wyspiańskie- 
go 18 m. 3,____________ 8327
Zgubiono zaświadczenie RKU 
Poznań, zameldowanie milicyj­
ne na nazwisko Roman Ma 
gnuckL_______________  838f
Zgubiono kartę rejestracyjną 
RKU na nazwisko Roman Dru- 
ciak________________ 3a-313
Zagubiono legit. służb, nr 20C 
ważną na rok 1948 na nazwi­
sko Józef Gurga, wystawionr 
przez Dyr. Okr. Poczt i Telegr 
w Poznaniu.___________4b-8'
Zagubiono portfel z zaświad­
czeniem rejestracyjnym i foto­
grafie Stanisław Kurpyta. Bia­
ły Dwór, powiat Krotoszyn - 

______ _ .4b-4? 
Zginęła suka czarna, wilk, brą­
zowe łapy. Odprowadzić za na- 
grodą. Szylinga 10 m 1. 8421 
Zgubiłem dnia 2 bm. portfel za­
wartością 10.500 zł z dowodem 
tof^amości konia na nazwisko 
Andrzej Tepner. Poznań. Ko­
sińskiego 20 m. 1. Uczc!wegr 
znalazcę w-"*-"rodzę po^w- 
sumy znalezionej. 8378

Panna, ^krawcowa, posiadająca 
mieszkanie, pozna rana do lat 
55. w celu matrymonialnym. 
Wdowiec z dziećmi mile wi- 
dziany, Of. Gł. Wlkp. nr 8372,
Panna, lat 36, religijna, przy- - 
stojna, zamożna, zapozna leka­
rza. inżyniera lub samodziel­
nego kupca. Cel matrymonial­
ny. Oferty nr 937 Czytelnik 
Armii Czerwonej 1. c 1232
Lekarz, lat 31, przystojny, wy­
soki brunet, zapozna panią dc 
lat 30, wykształconą, inteli­
gentną. Chętnie studentkę far- 
macii. medvcyny. Cel matry­
monialny. Oferty „PAM" Po­
znań. skrytka 226 pod ,.Le- 
karz"._______________ p3118
Kawaler, lat 36. z wyższym 
wykształceniem. przemysło­
wiec, właściciel przedsiębior­
stwa. posiadający własne mie­
szkanie w- Poznaniu, szuka to­
warzyszki życia (wd'-wki nie­
wykluczone). Cel matrymonial­
ny. Pośrednictwo rodziny mile 
widziane Wyczerpujące powa- 
żne oferty Gł. Wlkp. nr 8348
Jak zawrzeć małżeństwo doskn 
nałe? Koncesjonowana Poznań­
ska Agencja Matrymonialne 
wysyła informacyiny ,,Biu!etvr 
Matrymonialny - Kwestionariu­
sze. Zamączyć 3 znaczki. Adres• 
, P4M" Poznań skrytka 226 
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Niebo gwiaździste w kwietniu
Niebo kwietniowe stoi pod znakiem wio­

sny. W zachodniej jego części znajdują 
się zachodzące gw^zdozbiory zimowe, we 
wschooniej natomiast gwiazdozbiory wio­
senne i nawet niektóre letnie.

Tuż nad pólnocno-wchodnim horyzontem 
przyświeca jasna Wega (alfa) w gwiazdo­
zbiorze Lutni, dalej Herkules i Korona 
Północna Główna gwiazda Korony Północ­
nej nazywa się Gemma (alfa) i jest gwiaz­
dą drugiej wielkości. U Greków Korona 
Północna przedstawiała plecionkę z wło­
sów Ariadny. Według podań ludu polskie­
go jest to sito, którym Trzej Królow-e sy­
pali owies dla swoich koni. Tuż przy Ko­
ronie rozc.ąga się Wolarz z czerwoną 
gwiazdą p.erwszej wielkości Arkturem 
(alfa). Ta świetna gwiazda cieszyła się o- 
sobliwym kultem ni Wschodzie. Babiloń- 
czycy zwali ją Panem Panów, a w Apo­
kalipsie św Jana jest mowa o tym, że Bóg 
ma napisane na sukni i biodrze: „Pan Pa­
nów i Król Królów". Wolarza nazywano 
też Oraczem; jako Oracz symbolizuje on 
Ojca Niebieskiego (słowa Chrystusa: „Oj­
ciec mój jest Oraczem"). Obok Wolarza 
widzimy warkocz Bereniki, w skład!(któ­
rego wchodzi około 70 słabszych gwiazd 
od 4 do 6 wielkości.

Poniżej umieszczone są gwiazdozbiory 
zwierzyńcowe Panny i Lwa. W gwiazdo­
zbiorze Panny najjaśniejszą gwiazdą jest 
Kłos — gwiazda Chleba, po łacinie 
Spica (alfa) Epsylon Panny gwiazda 
trzeciej wielkości, jest gwiazdą Wina 
czyli Vindemiatrix. Nazwy te pochodzą 
stąd, że Słońce wstępuje w znak 
Panny pod koniec lata w okresie żniw 
i winobrania. Gwiazdozbiór Lwa skła­
da się z-gwiazd jasnych ułożonych w cha­
rakterystyczną figurę trapezu. Tworzą go 
gwiazda pierwszej wielkości Regulus (al­
fa) i trzy gwiazdy drugiej wielkości. Re­
gulus znajduje się tuż przy ekliptyce czyli 
na drodze Słońca. Nazwę Regulus (Królik) 
wprowadził Mikołaj Kopernik. U Babiloń- 
czyków gwiazda ta nazywała się Szarru, 
czyli Król. Hellenowie zwali ją Basiliskos 
tj. Królik. W pobliżu Lwa znajduje się 
Rak; jest to gwiazdozbiór ekliptykalny 
składający się ze słabych gwiazd. Między 
nimi mieści się gromadka gwiezdna, zwaT 
na Żłobem lub Obłokiem. Nazwa Gwiazdo­
zbioru Raka pochodzi stąd, że przed dwo­
ma tysiącami lat przesilenia letnie, po 
którym Słońce cofa się ku równikowi nie­
bieskiemu, przypadało na konstalację Raka.

Następne gwiazdozbiory zwierzyńcowe to 
Bliźnięta, Byk i Baran. Ten ostatni znaj­
duje się już nisko nad horyzontem za­
chodnim. Nad Bykiem jest widoczna gro­
mada Plejad, przedstawiająca się oku nie­
uzbrojonemu w postaci miniaturowego wo­
zu. W pobliżu Barana widoczne są ostat­
nie gwiazdy zachodzącej Andromedy. Po­
niżej ekliptyki, od wschodu ku zachodowi, 
ciągną się gwiazdozbiory Kruka, Puharu i 
Hydry. Długi gwiazdozbiór Hydry wyłania 
się spod horyzontu u stóp Panny, wznosząc 
się stopniowo; głowa Hydry z gwiazdą 
drugiej wielkości Alphard (alfa) znajduje 
się w ‘ ” 
stopni 
jednej 
gwiazd 
Kruka 

pobliżu południka na wysokości 30 
nad horyzontem. Puhar składa się z 
gwiazdy trzeciej wielkości i trzech 
czwartej wielkości. Gwiazdozbiór 

tworzą gwiazdy trzeciej wielkości. 
W Kruku znajdują się dwie „polskie" 
gwiazdy zmienne. Jedna z nich R Kruka, 
długooKresowa o okresie zmienności wyno­
szącym 318 dni, została odkryta przed 80 
laty przez ówczesnego dyrektora Obserwa­
torium Krakowskiego, profesora F. Karliń- 
skiego. Druga T. Kruka, o okresie zmienno­
ści 401 dni, została odkryta w Krakowie 
przed 20 laty przez dra K. Kordylewskiego.

Dalej ku zachodowi znajdują się gwiazdo­
zbiory Małego Psa z jasną gwiazdą Pro- 
cyonem (alfa), Wielkiego Psa z Syriuszem 
(alfa), najjaśniejszą gwiazdą całego nieba,

■1TATKI BIBLIOGRAFICZNE
0 Śląslis — kraju czarnych diamentów

Państwowe Zakłady Wydawnictw Szkolnych, obchodzące w kwietniu br. 
trzyletnią rocznicę istnienia działalności, poza ogromną pracą, włożoną w 
produkcję podręczników szkolnych, mogą się również wykazać poważnym do­
robkiem w zakresie przygotowania książek pomocniczych dla młodzieży i na­
uczyciela. Stanowią je wydawnictwapopularno-naukowe, ujęte w ramy kil­
ku biblioteczek, z których szczególnie interesująca jest biblioteczka Ziem Od­
zyskanych. Tomiki jej omawiają w dostępnej formie dzieje polityczne, go­
spodarcze oraz dorobek dzisiejszy Śląska, Pomorza Zachodniego i Prus 
Wschodnich. O Śląsku, „kraju czarnych diamentów" ukazało się dotychczas 
6 książeczek.

W wiekach średnich Śląsk z Opo­
lem, Wrocławiem i Lignicą był głów­
nym ośrodkiem naszego życia państwo­
wego i kulturalnego. Tam powstawały 
najstarsze pomniki kultury polskiej i 
stamtąd się wywodzili pierwsi wielcy 
uczeni polscy na miarę europejską. O 
wały śląskie nad brzegami Bobru roz­
bijały się wszystkie wyprawy niemiec­
kie na Polskę, na Śląsku rodziły się 
najżywsze dążenia do zjednoczenia 
rozbitych dzielnic po śmierci Bolesła­
wa Krzywoustego. Najsilniej przepojo­
ny kulturą zachodnią Śląsk przez dłu­
bie wieki był „czołem cywilizacji pol­
skiej". Złączony z krajem macierzy­
stym po wyzwoleniu z wielowiekowej 
niewoli może dziś stać się ostoją do­
gonienia innych narodów na polu cy­
wilizacji materialnej, dźwignią uprze­
mysłowienia kraiu oraz odrodzenia 
czujności wobec Niemców. Rozważania 
powyższe stanowią myśl przewodnią 
pracy Zdzisława Kaczmarczyka pt. 
„Krótkie dzieje Śląska w wiekach śred­
nich".

Czasy prehistoryczne Śląska, dzieje 
grodów śląskich i ich znaczenie ze 
szczególnym podkreśleniem grodu opol­
skiego na wyspie Pasiece, omawia 
Zdzisław Rafewski w książce: „Ziemie 
Zachodnie w świetle wykopalisk".

O tym, jak się rozwijało polskie ży­
cie* kulturalne na tych terenach w wie­
ku XII informuje niezwykle interesują­
ca książeczka Mariana Plezi o Paiaty- 
nie Piotrze Włostowiczu, fundatorze 
wielu kościołów i klasztorów, doradcy 
i namiestniku Bolesława Krzywouste­
go. Piotr Włostowicz — postać niezwy­
kle ciekawa — znany wówczas nie tył-

oraz zachodzący Orion, najpiękniejszy 
gwiazdozbiór nieba zimowego.

Gwiazdozbiory nigdy nie zachodzące dla 
szerokości geograficznej Poznania miesz­
czą się w obrębie koła, opisanego dookoła 
bieguna nieba promieniem równym 52 sto­
pnie. W samym biegunie znajduje się 
Gwiazda Polarna (alfa), najjaśniejsza gwia­
zda Małego Wozu; na skutek tego tkwi

kwietnia w gwiazdozbiorze Ra-
24 kwietnia w gwiazdozbiorze

nia w gwiazdozbiorze Strzelca;
kwietnia w gwiazdozbiorze Ryb; Pierwsza 
kwadra 17 
ka; Pełnia 
Panny.

Gwiazdy
kwietnia.

ona nieruchomo na niebie, nie zmieniając 
swego położenia w stosunku do horyzontu. 
Nad północnym horyzontem widnieją ostat­
nie gwiazdy Łabędzia, a nad nim gwiazdo­
zbiór Cefeusza, Kasjopei, dalej Perseusza 
ze zmienną gwiazdą Algolem (beta), Woź­
nicy z jasną Kapellą (alfa), Wielkiego 
Wozu i Smoka, wijącego się pomiędzy 
Wielkim i Małym Wozem.

Planety: Merkury niewidzialny. Wenus 
przyświeca jako Gwiazda Wieczorna i za­
chodzi 41/* godzin po Słońcu. W dniu 15 
kwietnia osiąga ona swoje największe od­
dalenie od Słońca wynoszące 46 stopni. 
Wielkość gwiazdowa —4 w dn. 13 kwietnia 
przejdzie w pobliżu Wenus. Planeta znaj­
duje się w gwiazdozbiorze Byka. Mars wi­
doczny jest przez prawie całą noc; zacho­
dzi on godzinę przed wschodem Słońca. 
Przemieszcza się on w gwiazdozbiorze Lwa, 
Planeta oddala się od Ziemi i na skutek tego 
blask jej zmniejsza się. Z końcem kwiet­
nia osiąga on wielkość, gwiazdową +0,5.

Jowisz przebywa w gwiazdozbiorze Strzel­
ca. Wschodzi on krótko po północy i 
świeci do rana. Blask jego wzrasta i do­
chodzi do —2 wielkości gwiazdowej w koń­
cu miesiąca. Jowisz posiada 11 satelitów, z 
których tylko 4 są widzialne przy pomocy 
małej lunety. Saturn przemieszcza się na 
tle gwiazdozbioru Raka. Wielkość gwiazdo­
wa +0,5. Saturn otoczony jest pierście­
niami i posiada 10 satelitów. Urana 
można odszukać przy pomocy dobrej lor­
netki jako gwiazdkę 6 wielkości w gwia­
zdozbiorze Byka. Planeta ta posiada 5 sate­
litów, z których ostatni został odkryty 
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ko w Polsce ale i na Rusi i w Niem­
czech, uczynił z Wrocławia jeden z 
najpoważniejszych ośrodków kultury 
polskiej.

Piastom śląskim i ich działalności po­
litycznej i kulturalnej poświęciła od­
dzielną pracę J. Turska-Straszewska: 
„Pomniki Piastów śląskich mówią".

Najciekawszym okresem w dziejach 
krainy jest druga połowa XIX wieku 
gdy zorganizowany system pruski przy­
stąpił do generalnej ofensywy przeciw­
ko odrębności kulturalnej i narodowej 
Śląska. Wówczas to przemocy wojują­
cego nacjonalizmu germańskiego prze­
ciwstawił się zdrowy odruch szerokich 
rzesz ludowych, wspierany przez dzia­
łalność społeczno-oświatową ludzi pro­
stych i skromnych, nauczycieli a na­
wet robotników, jak Józef Lomoa, Ka­
rol Miarka i Juliusz Ligoń. Ile ci ludzie 
musieli wykazać samozaparcia i pa­
triotyzmu, by nie ulec pokusom nie­
mieckich prowokacji i nie przestraszyć 
się pogróżek i najbardziej wymyśla­
nych szykan, o tym mówi Żelechowski 
w książce pt. „Trzej budziciele polsko­
ści na Śląsku.

Pracy pionierów nowego życia z r. 
1945 na Śląsku poświęcił 11 reportaży 
(„Od Opola do Wrocławia) Zbyszko 
Bednorz, rdzenny Ślązak 1 publicysta 
Polski Odrodzonej.

Tych kilka wymienionych pozycji to 
niezwykle ciekawa lektura. Wyd-iwntc- 
;twa te powinny się bezwzględnie zna­
leźć w każdej bibliotece szkolr-ej i 
świetlicy, jako znakomite, zwięzłe, do­
stępne i jednocześnie interesujące źró­
dła ilustrujące najważniejsze problemy 
kraju „czarnych diamentów". któ’e sta­
nowią podstawę naszego handlu zagra­
nicznego i gospodarki krajowej, (bj

przed miesiącem przez amerykańskiego a- 
stronoma Kuipera. Neptun świeci jako 
gwiazdka 8 wielkości w gwiazdozbiorze 
Panny. Posiada on i księżyc.

17 kwietnia Słońce wstępuje w znak zo­
diakalny Byka. 23 kwietnia ma miejsce 
częściowe zaćmienie Księżyca u nas nie­
widoczne.

Fazy Księżyca: Ostatnia kwadra 1 kwiet- 

spadające: Lirydy w dniu 21
J. W. — st. W.

Czytając zapowiedź nowej, powieści „^tosu,"

/ L 1 la

Siwizna przedwczesna
Siwe włosy niekoniecznie są ob­

jawem starości. Często się zdarza, 
że siwizna występuje u ludzi cał­
kiem młodych, w związku z prze­
życiami nateiry psychicznej, czy 
wojennej. Włos skutkiem zaniku 
pewnych substancji żywotnych i 
zaniku pigmentu siwieje.

Laboratorium Chemiczne Lano- 
vit opracowało preparat pn. Odsi- 
wiacz Hennina, który radykalnie 
rozwiązuje problem siwizny.

Preparat ten ma tę dobrą 
nę, że nie działa zupełnie na 
żywy i zdrowy, a tylko na
siwy — przywracając mu stopnio­
wo pierwotny kolor. <*b <6

Odsiwiacz Hennina jest w sprze­
daży w drogeriach i perfumeriach.

stro 
wlos 
włos

Na srebrnym ekranie

lepsza

(a jakże!) 
z bogatszą 
krewniacz-

Piękna przygoda
A jednak wolę widzieć tę sztukę 

Flersa i Caivaillaca w teatrze niż na 
ekranie. Przypominam sobie doskonale 
wystawienie jej pt. ,,Ładna historia" w 
Teatrze Nowym. Na scenie działo się 
jakoś naturalniej, chociaż wiele rzeczy 
trzeba było sobie dopowiedzieć. I gra 
artystów poznańskich była 
może dlatego, że bliższa

Historia prosta. Hrabina 
chce swego syna wyswatać 
dziewczyną, a daleką ubogą 
kę przeznacza wysokiemu młodemu (w 
teatrze starszemu, co jest o wiele 
szczęśliwsze) urzędnikowi. Za parę mi­
nut ślub. Niedoczekanie przesystema- 
tycznionego urzędnika! Młoda panna z 
kuzynkiem Andrzejkiem (też pomysł!!!) 
ucieka do —- babci. (W teatrze ma do- 
mek, a na ekranie zamek). Po tym 
marzenia... babci o wnuku, historia 
trzech gałązek rozmarynu, przyjaźń 
dwóch kandydatów na mężów, ultima­
tum hrabiego do hrabiny (pomysł » mię­
dzynarodowego repertuaru i wreszcie 
gorące pocałunki w Urzędzie Poczto­
wym, jakby lepszego miejsca na to nie 
było.

Pomysł orkiestry na dworcu kolejo­
wym, przemówienie do panny młodej i 
sikawki dość szczęśliwy. Sam film świe­
ci dziurami jak znoszona skarpeta. Ale 
uśmiać się można. Dla wielu zmęczo­
nych codziennymi kłopotami może być 
przeżyciem „pięknej" przygody. J. P.

Przed 25 wiekami
powsicdf prototyp

Kanału Sueskiego
Do najbardziej dochodowych akcyj na świecie należą akcje To­

warzystwa Kanału Sueskiego. Dochody tego stowarzyszenia 
płyną dosłownie ze statkami, przesuwającymi się wzdłuż przeko­
pu, liczącego 
inżynieryjnej 
szło wieków

160 km długości. Kanał Sueski jest cudem techniki 
XIX wieku, a myśl jego budowy powstała 25 prze- 
temu.

przed ChrystusemJuż w roku 600 
król Necho zapoczątkował budowę ka­
nału na odcinku południowym — od je­
ziora Timsah do Suezu, a król perski 
Dariusz wykończył w sto lat później za­
częte dzieło, przeprowadzając kanał 
przez jeziora Gorzkie. Około roku 300 
przed Chr. pobudowano śluzy u jego 
wylotu do Morza Czerwonego. Opisy 
kanału pozostawili potomności Herodot 
i Pliniusz. Kanał Dariusza, jak go wów­
czas nazywano, służył żeglarzom przez 
dwa stulecia, lecz w końcu wskutek za­
niedbania uległ zupełnemu zniszczeniu. 
Odbudowano go dopiero około roku 
setnego naszej ery za panowania ce­
sarza Trajana i na cześć rekonstrukto- 
ra nazwano — „Amnis Trajanus". Po 
najeździe Egiptu przez Arabów w VII 
wieku kanał znowu wyszedł z użycia 
i prawie o nim zapomniano. W następ­
nych stuleciach zamierzali odbudować 
go Wenecjanie, Mamelukowie i Francu­
zi. Napoleon rozpoczął nawet prace, ale 
wstrzymano je na skutek obliczeń 
francuskiego architekta Lepere‘a, twier­
dzącego, że poziom Morza Czerwonego 
jest pono o 10 metrów wyższy od po­
ziomu Morza Śródziemnego.

Dopiero w kilkadziesiąt lat później 
dowiedziono, że obliczenia Lepere'a 
były mylne. Pozwoliło to Ferdynando­
wi Lessepsowi przedstawić w r. 1854 
szczegółowe plany budowy nowego ka­
nału ówczesnemu Kedywowi egipskie­
mu — Saidowi Paszy. Projekty zostały 
zatwierdzone i mimo energicznych pro­
testów Anglii przystąpiono w r. 1859

bandyta pozwolił p. Klopsikowi ujść cało—

Mowo impreza
w ramach biegu „Głosu Wielkopolskiego"
Zgłoszeń coraz więcej
Organizatorzy III Biegu o puchar 

Redakcji „Głosu Wielkopolskiego" wy­
korzystując najazd na Poznań ho­
keistów na trawie, zebranych na obo­
zie przedolimpijskim w Wojewódzkim 
Ośrodku W. F., postanowili włączyć 
do programu mecz hokeja na trawie. 
W wyniku ich starań, obok wielu in­
nych imprez, ujrzymy w ramach „Ma­
łej Olimpiady” w dniu 11 kwietnia, 
godzina 9.45 na Boisku Wojewódzkie­
go Ośrodka W. F. arcyciekawe zawo­
dy między dwoma teamami, w skład 
których wejdą najlepsi hokeiści pol­
scy, kandydaci na olimpiadę londyńską.*

Liczba zgłoszeń zawodników do Bie­
gu „Głosu Wielkopolskiego" rośnie z 
dnia na dzień i już dzisiaj jest pewne, 
że ubiegłoroczny rekord 204 biegaczy 
na starcie, zostanie pobity. Wielce po­
cieszającym jest fakt masowego ob­
sadzania biegu dla juniorów, do któ­
rego liczba zgłoszeń dochodzi już w 
tej chwili cyfry ubiegłorocznej (117). 
Najmniej zgłoszeń, 
notuje się do biegu 
znaczna część nagród 
dawców przeznaczona 
dla naszych pań, *

Nestor poznańskich przełajowców p. 
W. Piaskowski Z. K. S. M. „HCP” zgło­
sił się do tegorocznego, III. biegu ‘o 
puchar Spółdzielni Wydawniczej „Czy­
telnik", właśnie w dniu 1 kwietnia, co 
organizatorzy przyjmują za chęć wy­
płatania figla „prima aprilisowego” 
tym z jego konkurentów, którzy twier­
dził), że popularny „Piasek” już wy­
kończył się.

jak dotychczas, 
pań, mimo, że 

przez ofiaro- 
została. właśnie

*
W dniu 2 kwietnia wpłynęło m. in. 

zgłoszenie Nowaka z Z. Z. K. Kroto­
szyn, najgroźniejszego obok Płotko- 
wiaka, rywala Wierkiewicza w ostat­
nim biegu o puchar im. śp. Bronisława 
Szwarca. Jak wiadomo, Nowak zajął 
w wspomnianym biegu trzecie miejsce.

*
Wśród nagród ostatnio nadesłanych 

zwraca uwagę bardzo efektownie wy- 
Ikonany, symboliczny kręgiel, dar p.

przeciąg 1

olbrzymie, 
z Anglii do 
mil. Głębo-

do budowy. Prace trwały pełne 10 lat 
w r. 1869 kanał został oddany do użyt­
ku i spowodował przewrót w połącze­
niach Europy z krajami Dalekiego 
Wschodu i z Australią. Budowę sfinan­
sowało Towarzystwo Kanału Sueskie- 
go, uzyskując w zamian koncesję na 
eksploatację kanału na 
wieku.

Znaczenie kanału jest 
Skraca on drogę okrętów 
Indyj o przeszło 4 tysiące 
kość jego pozwala na przepływanie 
statków o maksymalnym zagłębieniu 
9,75 m. W jednym tylko roku 1935 prze­
szło przez kanał 5992 okrętów o łącz­
nym tonażu blisko 33 miliony ton. 
Statki te przewiozły ponad 270 tysięcy 
pasażerów. Z usług kanału korzysta 
najwięcej Anglia, która w r. 1935 prze­
prowadziła przez kanał aż 3013 okrętów.

Dzisiaj u wjazdu do Kanału Sueskie- 
go w Port Saicłzie wznosi się imponują­
cy pomnik jego twórcy — Lessepsa, 
mimo, że w swoim czasie oskarżono go 
o poważne nadużycia.

Odpowiadamy Czytelnikom
P. Miecz. Jankowska z siedmioletnim 

dzieckiem, która w styczniu nadesłała 
list do naszej redakcji, proszona Jest 
o podanie swego adresu. Sprawa pilna.

J. B„ Poznań. — Odpowiedź w liście.
P. Zyber St„ Leszno. — Problem walki 

z alkoholizmem omawialiśmy już kilkakrot­
nie. Nie skorzystamy.

Antoniego Krupskiego, znanego na 
gruncie poznańskim kręglarza. Na­
groda ta przeznaczona jest dla pierw­
szego zawodnika z K. K. „Polonia”.

*
Wszyscy abonenci „Głosu Wiel­

kopolskiego", za okazaniem kwitu 
opłaconego abonamentu na mie­
siąc kwiecień, oraz członkowie 
Spółdzielni Wydawniczej „Czytel­
nik", za okazaniem legitymacji 
członkowskiej, mają prawo do na­
bycia 2 biletów wstępu na „Małą 
Olimpiadę" z 50°/o-ową zniżką. Wa­
runek: bilety te otrzymać można 
wyłącznie w przedsprzedaży.

*
Zarząd POZLA apeluje do tysięcz­

nych rzesz sportowców i sympatyków 
sportu naszego miasta o wcześniejsze 
zaopatrywanie się w bilety wstępu na 
imprezę, celem uniknięcia natłoku 
przed kasami biletowym na boisku. 
Przedsprzedaż codziennie od ponie­
działku 5 bm. w godzinach od 9—13 
w Wydziale Kulturalno-Oświatowym 
„Czytelnika" ul. M. Focha 14, naprze­
ciw Dworca Zachodniego, (epa)

Admira — K. S. Zjednoczeni
Zawody powyższych drużyn o mi­

strzostwo klasy A rozegrane zostaną 
dzisiaj, dnia 4 kwietnia 1948 r. o godz. 
15, na boisku „Arena" przy ul. Rey­
monta.

W dniu dzisiejszym w Chorzowie od­
będzie się ciekawy mecz piłkarski mię­
dzy reprezentacyjną drużyną Związków 
Zawodowych a reprezentacją Zw. Prac. 
Przam. Chemicznego, celem wyłonienia 
w najbliższym czasie reprezentacji Pol­
ski na Międzynarodowy Turniej Świa­
towej Federacji Z. Z. w Paryżu.STRONA 8


